
Poznań, poniedziałek 15 września 1947

Państwa europejskie musza
wzajemnie sobie pomagać 

a nie wyczekiwać dotacji Stanów Zjednoczonych 
Poase<retarz stanu Clayton niezadowolony z wyników konferencji paryskiej

I
i

Ostatnią sesję odroczono
Kiedy ogłoszono tak zwany „plan Marshalla", 

wielu kierowników państw zachodnio-euro­
pejskich zachwycało się wielkodusznością USA. 
SjU' tacy, którzy uważali, że towary i dolary 

/futro wycofują się 
anglosaskie wojska z Włoch

WARSZAWA (p. r.)
Zastępca naczelnego dowódcy sojuszniczych 

sii zbrojnych na obszarze Morza Sródziemnegb, 
gen. Lee oświadczył w czwartek na konferencji 
prasowej w Rzymie, że w najbliższy poniedziałek 
rozpocznie się oficjalne wycofanie wojsk sojusz­
niczych z terytorium Włoch. Ewakuacja tych 
wojsk z Włoch ma być zakończona w dniu 
14 grudnia br.

Wielki pożar fabryki
na Morawach

PRAGA (PAP).
W miejscowości Batelov (Morawy) wybuchł w 

tych dniach w państwowych zakładach przędzal­
niczych Lineta olbrzymi pożar. który wkrótce 
strawi] cały obiekt fabryczny wraz ze składami 
surowego lnu. Pastwą płomieni padlo 3 tysiące 
1 ...........
wynoszą kilka milionów koron.

amerykańskie płynąć będą jak manno z nieba 
na statkach amerykańskich poprzez tale Atlan­
tyku, że trzeba się tylko naradzić, sporządzić 
„spis życzeń", aby dobroduszne słowa przemie­
niły się w załadowane statki i brzęczącą mo­
netę.

Tymczasem nie wiele upłynęło miesięcy, a 
już z pierwotnego „planu Marshalla" opadły 
złudne miraże. Przede wszystkim okazało się, 
że pofega on w pierwszym rzędzie na samopo­
mocy narodów europejskich, a dopiero potem 
na dotacjach pożyczkowych USA. Zresztą we­
dług enuncjacji nowojorskiego tygodnika 
„Bussines Week" obecnie Ameryka chce sama 
objąć kierownictwo nad odbudową Europy 
Zachodniej.

Aby móc to wykonać, potrzebne jest wypeł­
nienie planów amerykańskich co do Zagłębia 
łłuhry, oraz stworzenie takiej sytuacji go­
spodarczej państw Europy zachodniej, aby były 
one absolutnie zależne od USA. Pierwszy po­
stulat okupiły Stany Zjednoczone przejęciem; 
kosztów dolarowych, 
saskich. Drugi chce 
najmniejszym kosztem.

LONDYN (PAP).
Z kół miarodajnych 

vin, któ’iy 
konferencji współpracy gospodarczej,

połączonych stref ahglo- 
wykonać Ameryka jak

działek, 15 września, odroczone zostało o ty­
dzień,. tj. do 22 września.

Sprawozdanie konferencji paryskiej, oma­
wiającej plan Marshalla, które miało być 
podpisane 15 września, będzie opracowane 
na nowo wobec zastrzeżeń wiceministra 
spraw zagranicznych Stanów Zjednoczonych 
Claytona.

PARYŻ (PAP).
Podsekretarz stanu USA Clayton odbył rozmo­

wę, z Komitetem Wykonawczym, w której pod­
kreślił krytyczne stanowisko amerykańskich 
kół urzędowych wobec końcowego sprawozda­
nia europejskiej konferencji gospodarczej 
Głównym zarzutem Claytona było to, że spra­
wozdanie w jego obecnej formie nie będzie 
przekonywujące dla opinii publicznej i Kongre­
su USA, ponieważ udziela ono zbyt wiele miej­
sca zapotrzebowaniu krajów europejskich, nie 
.uwzględnia zaś w dostatecznej mierze współpra­
cy europejskiej. Precyzując ten zarzut, Clay­
ton

Czyżby Bevin 
miał ustąpić?

LONDYN (PAP)
Jak podaje agencja Reutera, dobrze poinfor­

mowane kola w Londynie twierdzą, że istnieje 
możliwość zmian w rządzie brytyjskim przed 
zebraniem się parlamentu w dniu 20 paździer­
nika. Koła urzędowe zaprzeczają jednak tym 
wiadomościom.

Przypuszcza się, że Dalton od dawna żywi na­
dzieje zostać ministrem spraw zagranicznych. 
Mówi się również o ewentualnym ustąpieniu mi­
nistra bez teki Greenwooda. ministra opału 
Shinwella oraz ministra obrony Alexandra.

Kola oficjalne oświadczają, że Attlee pozo­
stanie na czele rządu.

W Pendżabie
panuje cholera i rozruchy

LONDYN (PAP).
Z New Delhi donosżą, że stwierdzono przeszło 

400 wypadków cholery w muzułmańskim obozie 
dla uchodźców pod miastem Kasur w Pendża­
bie. Epidemia cholery wybuchła również w 
trzech innych obozach dla uchodźców w Pen­
dżabie. Ogólna liczba uchodźców sięga dzisiaj 
1.200.000 osób. Sytuacja w pobliżu Peszawara 
jest wciąż napięta. W jednym z ostatnich 
starć poległo 30 osób ludności nie muzułmań­
skiej. Na przepełniony uchodźcami pociąg rzu­
cono ręczny granat, zabijając 14 osób.

podają, że minister Be- 
przewodniczy tzw. europejskiej 

. , --------r-------- . _ -------- j. 3zwrócił
kwintali lnu oraz wszystkie maszyny. Szkody i się do sekretariatu konferencji z prośbą, żeby 
wynoszą kilka milionów koron. i na jbliższe posiedzenie, przewidziane na poni ;

Oburzające stanowisko Anglików
Uważają oni Westfalaków za

Niemców pochodzenia polskiego
•.•

LONDYN (PAP).
Rzecznik Foreign Office oświadczył w spra­

wie poruszonej przez ministra Modzelewskiego 
repatriacji Polaków z Westfalii,. że władze bry­
tyjskie uważają tych Polaków za ,,Niemców, 
pochodzenia polskiego, osiadłych w Westfalii 
od zeszłego stulecia". Władze brytyjskie mogą 
przychylnie rozpatrywać w przyszłości indywi­
dualne zgłoszenia Polaków z Westfalii, udziela­
jąc im pozwoleń na wyjazd do Polski, stanow­
czo jednak sprzeciwiają się one masowym prze­
siedleniom tej ludności. Rzecznik dodał, że w 
chwili obecnej władze brytyjskie rozpatrują 
około 1000 takich zgłoszeń indywidualnych.

Westfalscy przesłali swe postulały 
Prezydentowi R. P.

WARSZAWA (PAP).
Prezydent Rzeczypospolitej ob. Bierut 

otrzymał od Związku Polaków w Niem­
czech z siedzibą w Bochum, rezolucję, jaka

zapadła w dniu 10 sierpnia br. w Herne 
(WesS^jŹi) na zebraniu mężów zaufania 99 
gromad tego Związku. Zebrani na konfe­
rencji mężowie zaufania przesyłają Prezy­
dentowi R. P. wyrazy szacunku i poważania 
oraz zapewniają, że trwać będą wiernie przy 
sztandarze narodowo-polskim i wierze 
Ojców.

W dalszym ciągu rezolucji czytamy: „Z po­
dziwem i uznaniem patrzymy na odbudowującą 
się Ojczyznę naszą. Z utęsknieniem czekamy 
na powrót nasz do Macierzy -— chcemy praco­
wać nie dla obcych, lecz razem z braćmi naszy­
mi dla dobra i wielkości naszej Ojczyzny — 
Polski. Powołując się na Manifest z 22 lipca 
1944 r., który m. in. głosi: „Komitet Wyzwole­
nia Narodowego dążyć będzie do najszybszego 
powrotu emigracji do kraju i podejmie kroki' 
dla zorganizowania tego powrotu — i odpo­
wiedź Rządu Polskiego na memoriał delegacji 
Polaków z< Westfalii i Nadrenii w sprawie 
reemigracji apelujemy, aby reemigrację naszą 
czym prędzej rozpoczęto".

Holendrzy oczekują pomocy USAw zwalczaniu Indonezyjczyków
Powstanie na wyspie Bali

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera, powołując się na komuni- i

kat republikańskiej armii indonezyjskiej, do-

Kat Radogoszczy
skazany na śmierć

Sąd Okręgowy w Łodzi ogłosił wyrok w pro­
cesie przeciwko katowi i podpalaczowi obozu 
koncentracyjnego w RadogoSzciy, Walterowi 
Pelzhausenówi. Pelzhausen uznany został win­
nym dokonania przestępstw, jakie zarzucał mu 
akt oskarżenia, a więc: 1) systematycznej eks­
terminacji ludności polskiej przez wydawanie 
rozkazów zabójstw i bicia więźniów, tolerowa- 
nine zabójstw i znęcanie się nad więźniami, ska­
zywanie więźniów na egzekucje, w których 
oskarżony brał również osobisty udział. 2) "od­
palenie w dniu 17 stycznia 1945 roku więzienia 
w Radogoszczy wraz ze znajdującymi się w nim 
więźniami. 3) Osobistego dokonywania egzeku­
cji na osobach cywilnych i wojskowych oraz 4) 
bicia i katowania więźniów', podlegających mu 
w więzieniach łódzkich.

Za przestępstwa te oskarżony Pelzhausen ska­
zany został na łączną karę — karę śmierci.

nosi, że wojska holenderskie rozpoczęły, zakro­
jony na szeroką skalę atak na północny wschód 
od Sernarang, w środkowej części Jawy. Wojska 
holenderskie wprowadziły do akcji wielką ilość 
czołgów i samochodów pancernych. Ofensywa 
posuwa się, pod osłoną lotnictwa, w kierunku 
wschodnim i północnym.

Jak donosi prasa holenderska, na wyspie 
Bali, zajętej w roku ubiegłym przez wojska 
holenderskie, wybuchło powstanie zbrojne. 
Korespondent „Chicago Tribune" komuni­
kuje z Batawii, iż władze holenderskie wpro­
wadzają prawo wojenne i administrację woj­
skową na terenach zabranych Indonezyjczy­
kom. Holendrzy utrzymują stan oblężenia 
... miejscowościach, nie dopuszczając
do pokojowego zgromadzania się obywateli 
przeprowadzają obecnie masowe aresztowa­
nia Indonezyjczyków.

Skrajnie prawicowa prasa holenderska wyra­
ża wielkie zadowolenie z powodu podróży gu­
bernatora van Mooka do Stanów Zjednoczo­
nych i wyraża pogląd, że należy ją uważać za 
poważny sukces polityczny. Stany Zjednoczone 
okażą całkowite poparcie rządowi holender­
skiemu.

Precyzując ten zarzut, 
ujął go w następujących punktach:

1) Sprawozdanie odznacza się brakiem 
odpowiednich wniosków w sprawne rozwoju 
wzajemnej pomocy między 16 krajami 
europejskimi.

2) Cyfry, dotyczące potrzeb Europy, poda­
ne są tylko w formie globalnej bez'rozróż- 
nienia potrzeb indywidualnych poszczegól­
nych krajów.

3. Sprawozdanie nie .zawiera dokładnych 
propozycyj w sprawie przywrócenia kon­
wersji walut europejskich.

Ponadto na ostatnim zebraniu w ambasadz e 
USA uczestnikom konferencji zarzucono, że .nie 
potrafili rozwinąć prawdziwie pozytywnych wy­
siłków w kierunku zniesienia barier celnych mię­
dzy krajami europejskimi.

Sprawozdanie konferencji szacuje deficyt w 
bilansach płatniczych 16 krajów europejskich z 
kontynentem amerykańskim na 22.499 milionów 
dolarów. Sprawozdanie stwierdza, że odbudowa 
Europy zachodniej zależy od sytuacji nie tylko 
w Ameryce, lecz i w Europie wschodniej wresz­
cie świata. Powodzenie planu wymaga prze­
kształcenia zasad produkcji światowej i handlu 
światowego.

Projekt europejskiej unii celnej
LONDYN (PAP).
Agencja Reutera donosi z Paryża, że 13 spo­

śród 16 państw, biorących udział w konferencji 
paryskiej na temat -planu Marshalla, postano­
wiło utworzyć komitet w celu zbadania możli­
wości utworzenia unii celnej państw europej­
skich z ewentualnym przystąpieniem do unii 
dominiów brytyjskich.

Rządy Belgii, Holandii i Luxemburga wy­
stąpią jako państwa zapraszające i zwrócą 
się z propozycją odbycia narad do wszyst­
kich państw europejskich z wyjątkiem Hisz­
panii frankistowskiej. «

Agencja Reutera stwierdza, że skierowanie 
zaproszenia do tych państw wschodniej 
Europy, które odmówiły udziału w konfe­
rencji paryskiej w sprawie planu Marshalla, 
— stanowi wysiłek ze strony mocarstw za­
chodnich do zarzucenia pomostu między 
Wschodem a Zachodem.

, Projekt uzyskał przychylne przyjęcie ze stro­
ny Stanów Zjednoczonych, Komitet, który ma 
%yć utworzony, nawiąże kontakt z Międzynaro­
dową Organizacją Handlową natychmiast po jej 
powołaniu do życia oraz Międzynarodową Ko­
misją Taryfową.

Jugosławia protestuje
przeciw prowokacjom greckim

BIAŁOGRÓD (API).
Rząd jugosłowiański zaprotestował oficjalnie 
przeciwko-prowokacjom wojsk greckich na gra­
nicy jugosłowiańskiej ,które miały miejsce 
przed 10 dniami. Jednocześnie rząd jugosło­
wiański złożył protest u rządów Stanów Zjedno­
czonych i Wielkiej Brytanii przeciwko zatrzy­
mania w Trieście 3 obywateli jugosłowiańskich 
bez podania powodu. Obywatele ci pozostają 
dotychczas w więzieniu.

Bułgaria nie mogła współpracować
z komisją bałkańską

WARSZAWA (p. r.)
Rząd bułgarski odmówił swojej współpracy w 

komisji bałkańskiej Narodów Zjednoczonych.
W oficjalnym oświadczeniu, rząd bułgarski 

stwierdził, że komisja w swej większości otwar­
cie faworyzuje Grecję i że wobec takiego stanu 
rzeczy Bułgaria zmuszona jest zrezygnować z® 
współpracy z komisją.

Aresztowanie szefa śląskich volkslist
WARSZAWA (p .r.)
Władze czechosłowackie przekazały ostatnio 

polskim władzom zbrodniarza hitlerowskiego, 
SS-obersturmbannfuehrera. Waltera Guentzschela 
zajmującego w okresie okupacji stanowisko 
szefa wydziału volkslist w Katowicach. Guentz- 
schel winny jest stosowania represji w stosun­
ku do ludności polskiej, zamieszkałej na Śląsku, 
którą zmuszano do wpisywania się na niemiecki# 
volkslisty. '.

Ponadto zbrodniarz^ był sekretarzem katowic­
kiego gestapo: jest on sprawcą aresztowania 
wielu działaczy polskich i powstańców śląskich. 
Osoby, którym znana jest działalność wymienio­
nego Niemca, proszone są o złożenie swych ze­
znań w prokuraturze Sądu Okręgowego w Ka­
towicach, pl. Wolności 8.

Proces Moniu i towarzyszy
w październiku

BUKARESZT (PAP)
Dzienniki bukareszteńskie donoszą, że w przy­

szłym miesiącu rozpocznie się rozprawa sądowa 
przeciwko przewodniczącemu opozycyjnej par­
tii chłopskiej Maniu. Maniu stanie przed sądem 
wraz, z 26 członkami swej partii.

Wśród krwawych zamieszek chcieli zamordować

generalnego gubernatora Indii wio unihaiiena
NEW DELHI (API).
Pomimo, iż władze wojskowe starały się 

utrzymać w tajemnicy wiadomość o napadzie 
na generalnego gubernatora Indii Mountbattena, 
spraw'a ta uzyskała szeroki rozgłos w 
Delhi.

Jak donoszą korespondenci, napastnicy
Ii się na samochód lorda Mountbattena w
li, gdy opuszczał on pałac gubernatorski, 
szofera i ranili zastępcę gubernatora. Fakt ten

i machu na jego życie, specjalną strażą, która 
czuwa nad jego bezpieczeństwem.

New

rżuci- 
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Nowy rząd turecki
ANKARA (TASS).
Prezydent Inony zatwierdził nowy rząd. W 

skład nowego rządu weszli: premier Hasan Sa­
ka, wicepremier minister bez teki — Fa:k 
Achmet Warutczu, minister obrony -narodowej
— Munir Wirsel, minister spraw wewnętrznych
— Munir Husrew Gole, minister 6praw zagra­
nicznych — Nedż meadik Sadak i inni.
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Francja
V walczy o węgiel 

przvd^iahi"le t(jCZą się-nar.ady w sPrawie 
Ruhrv P-> t Vęg a niemieckiego z Zagłębia 
i St ™nerami są z jednej strony Anglia 
w Jin Z]ednoczone, z drugiej Francja, która 

0 sw°ią egzystencję, o swoją nieza­
leżność ekonomiczną. -

Problem węgla niemieckiego dla Francji 
to Kwestia rozwiązania ciężkiego przesilenia 
ekonomicznego, to sprawa pozycji IV Re­
publiki na terenie międzynarodowym. Stąd 
niesłabnące zainteresowanie nas Polaków 
tym zagadnieniem, które zadecyduje o tym, 
czy Francja jako naturalny nasz sprzymie­
rzeniec będzie dość silną, aby przeciwstawić 
się próbom odrodzenia przemysłu niemiec­
kiego.

Przed wojną przemysł francuski opierał 
się w znacznym stopniu na węglu niemiec­
kim. Udział Francji w imporcie węgla nie­
mieckiego wynosił 20,3"/. i stanowił w 1936 r. 
5 milionów 980 tysięcy ton rocznie. Wydo­
bycie własne węgla wynosiło w 1938 r. 
46,5 milionów ton. Węgiel niemiecki był 
jednak gatunkowo lepszy. . Walka Francji 
o węgiel rozpoczęła się z chwilą okupacji 
Zagłębią Ruhry przez Anglię, a wzmogła po 
połączeniu się gospodarczym stref angiel­
skich i amerykańskich. Polityka węglowa 
Stanów Zjednoczonych była dla Francji za­
bójczą, gdyż dążyła dotychczas do sztucz­
nego hamowania produkcji tańszego węgla 
niemieckiego dla zbytu własnego węgla, 
które za dolary wozi masowo do Europy. 
W 1946 r. Amerykanie przywieźli do krajów 
europejskich około 20 milionów ton węgla 
zamiast troszczyć się o podniesienie dosta­
tecznych zapasów węgla europejskiego. Za 
węgiel ruhrski Anglosasi każą sobie drogo 
płacić. Gdy np. koszta własne produkcji 
węgla ruhrskiego wynoszą 30 marek za tonę, 
dla Francji cena ta wynosi 2 i pól dolara. Za 
marki niemieckie węgla importować nie 
można. Łatwo obliczyć, jakie straty poniosła 
Francja w latach powojennych, przywożąc 
w 1945 r. — 5 milionów 200 tysięcy ton, 
a w 1946 r. — 10 400 tysięcy ton węgla nie­
mieckiego.

Z inicjatywy Francji dnia 21 kwietnia 
1947 r. zawarte zostało pomiędzy Anglią, 
Stanami Zjednoczonymi i Francją porozu­
mienie z ważnością do I stycznia 1948 r., 
w sprawie dostaw węgla z amerykańskiej 
i angielskiej strefy. W myśl tego porozumie­
nia wysokość eksportu uzależniona została 
w procentach od ilości wydobytego węgla 
towarowego a mianowicie 21"/« przy dzien­
nym wydobyciu 280 tys. ton i następnie do 
25®/« przy doprowadzeniu wydobycia węgla 
do 370 tys. ton dziennie.

Wysunięta obecnie na porządek dzienny 
sprawa podniesienia produkcji przemysłu 
niemieckiego i automatycznego wzrostu wy­
dobycia węgla zdezaktualizowała podpisaną 
umowę z 20 kwietnia br. Po zawarciu jej 
częś'ć prasy francuskiej uznała osiągnięte 
porozumienie za wielki sukces polityczny 
Francji, gdyż było to uznanie pośrednie pre- 
tensyj francuskich do węgla niemieckiego. 
Spodziewano się przy tym we Francji, że 
umowa ta ułatwi przyłączenie Zagłębia 
Saary do Macierzy. Okazało się jednak 
wkrótce, że umowa kwietniowa rujnuje 
budżet Francji i wciąga ją w coraz większą 
zależność od Ameryki i Anglii, które coraz 
wyraźniej zaczęty wysuwać postulat włą­
czenia francuskiej strefy okupacyjnej do 
zjednoczonych stref anglosaskich.

Rozmowy, które rozpoczęły się obecnie 
w Berlinie, będą miały dla Francji decydu­
jące znaczenie. Pozycja delegacji francu­
skiej na konferencji berlińskiej byłaby o 
wiele silniejsza, gdyby w obradach brał 
udział Zw. Radziecki. Lecz Anglosasi dążą 
i na tym odcinku do stwarzania faktów do­
konanych bez udziału ZSRR.

Problem węgla niemieckiego, od którego 
w znacznym stopniu zależy odbudowanie 
ekonomiczne Europy, powinien być roz­
strzygnięty nie jednostronną decyzją Anglo- 
sasów, lecz na drodze kontroli międzynaro­
dowej w myśl uchwał poczdamskich. Jak 
już zaznaczyliśmy, walka Francji o węgiel 
jest zarazem walką wszystkich narodów, 
które.ucierpiały w tej wojnie od agresji nie­
mieckiej. Nie możemy zapomnieć, że Zagłę­
bie Ruhry w ciągu dziesiątków lat było 
głównym arsenałem imperializmu niemiec­
kiego. H. Barański

Źródło: Etudes et Conjoncture Economie Mon 
d.ale, 1947.

Kamienie 
żółciowe

choroby wątroby, żołądka i kiszek, chroniczne Zioła ,,ChoIellinazaU Sprzed, w apt t skł. apt.J-abor.Fizjol- 
zaparcie, artretyzm, złą przemianę materii „ Chemtcz. Cholekinya Warszawa,
zwalczają H. NiemOjeWSlCiegO___________ Mokotowska 50 <>.361

Godz. 17.30 —

Imponujące wj nihi Święta Lolniclwa w kraju
WARSZAWA (PAP).
Tegoroczne Święto Lotnictwa było świętem 

catego lotnictwa polskiego. W organizacji 
święta wzięły udział obok lotnictwa wojskowego 
Liga Lotnicza, aerokluby, P. L. L. „Lot" oraz 
różne ośrodki szkoleniowe lotnic.wa cywilnego.

Imprezy lotnicze odbyły się we wszystkich 
większych miastach Polski z udziałem wielo­
tysięcznych rzesz ludności. W Warszawie za­
szczycił Święto Lotnictwa swą obecnością Pre­
zydent Rzeczypospolitej Bolesław Bierut. Ogó­
łem w Święcie Lotnictwa wzięło udział około 
1,5 mil. widzów.

Cały dochód ze sprzedaży biletów wstępu i 
loterii, który według dotychczasowych pobież­
nych obliczeń wynosi około 2,5 miliona zł — 
po pokryciu niezbędnych kosztów — zostanie 
przekazany Komitetowi Wykonawczemu Naczel­
nej Rady Odbudowy m. st. Warszawy, z prze­
znaczeniem na odbudowę zniszczonych obiek­
tów lotniczych w Warszawie.

Na podkreślenie zasługuje fakt dużego udzia­
łu w Święcie Lotnictwa ludności wiejskiej, 
szczególnie młodzieży. W niektórych miastach

< ' 
wielu najlepszych robotników fabrycznych od­
bywało bezpłatne loty.

Archeoiodiy amerykańscy 
przybywają do Biskupina

Instytut Badania Starożytności Słowiańskich, 
prowadzący prace wykopaliskowe w Biskupinie, 
otrzyma! wiadomość, że Fundacja Rockefellera 
w Stanach Zjednoczonych Ameryki Północnej 
wysyła do Biskupina grupę 5 archeologów ame. 
rykańskich z ekwipunkiem technicznym,- którzy 
jeszcze w tym sezonie wezmą udział w pracach 
wykopaliskowych w Biskupinie. Przywieziony 
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Stanom Zjednoczonym
grozi inflacja

NOWY JORK (p. r.)
Obradująca w Chicago rada naczelna Ame­

rykańskiej Federac ji Pracy (AFL) stwierdziła 
w uchwalonej rezolucji, iż Stanom Zjedno­
czonym grozi inflacja, przy czym podała 
program walki z inflacją.

W rezolucji stwierdza się, iż ostatnio zanoto­
wano w Stanach Zjednoczonych znaczną zwyżkę 
cen, co pociąga za sobą dalszy wzrost kosztów 
utrzymania. W związku z tym AFL .zapowiada 
żądanie'dalszych podwyżek płac, które zrówno­
ważyć by miały koszty utrzymania.

Schumacher jedzie do USA...
prywatnie

WARSZAWA (p. r.)
Z Berlina donoszą w związku z zamierzaną 

podróżą Schumachera do USA, iż przypuszcza 
się, żejbędzie próbował on oprzeć politykę swej 
partii na Stanach Zjednoczonych zamiast na 
Anglii. Podkreśla się jednak, że podróż jego 
do USA ma charakter prywatny.

PieckPrzywódca SED
za jednością Niemiec

BERLIN (PAP)
Przywódca socjalistycznej partii jedności Nie­

miec w strefie radzieckiej, Wilhelm Pieck, udzie­
lił korespondentowi Reutera wywiadu, w którym 
oświadczył, iż podział Niemiec nie tylko wstrzy­
małby odrodzenie życia gospodarczego w tym 
kraju, lecz również mógłby doprowadzić do ro­
zwoju nowego, silnego i niebezpiecznego ruchu 
nacjonalistycznego. Pieck zaznaczył, iż gdyby 
wszystkie mocarstwa trzymały się umowy pocz­
damskiej, nie powstałyby obecne trudności, 
które hamują porozumienie między czterema 
mocarstwami w sprawie Niemiec.

Zaproszona przez Instytut Zachodni w Po­
znaniu, wycieczka uczonych, literatów i publi­
cystów czeskich bawi w Wielkopolsce od 5 bm.

W skład jej wchodzą następujący uczestnicy:
Prof, prehistorii na Uniwersytecie w Pradze, 

dr Jan Filip z żoną.
Prof. budowy portów i użytkowania energii 

wodnej na Politechnice w Pradze, dr inż. Te­
odor Jeżdik.

Prof. historii literatury polskiej i czeskiej na 
Uniwersytecie w Pradze, dr Karol Krejći.

Prof. historii wschodniej Europy na Uniwersy­
tecie w Brnie, dr Józef Macurek.

Powieściopisarz, dr Paweł Nauman.
Poeta i tłumacz poezji polskiej, redaktor ga­

zety dla rolników, dr Jan Pilaf z żoną.
Historyk prawa czeskiego, p. Włodzimierz 

Prochizka.
Prof. hydrauliki; hydrologii i regulacji rzek, 

na Politechnice w Pradze, dr inż. Jan Smetana.
Dyrektor wydawnictwa Melantrich w Pradze, 

dr Jarosław Salda, znana tłumaczka z języka 
polskiego na język czeski, p. Helena Teigeova.

Pan Sławomir Wollman, junior.

Kapitaliści prześladują 
w Ameryce 
demokratów

NEW JORK (TASS).
Jak donos-i prasa, władze emigracyjne USA 

ponownie wznowiły sprawę wysłania z kraju 
działacza Związku Zawodowego Robotników 
Transportowych Johna Santo, będącego obywa­
telem rumuńskim. „Sprawa Santo" może służyć 
charakterystycznym przykładem metod, stoso­
wanych przez kapitał amerykański w walce z 
postępowymi działaczami ruchu robotniczego. 
Przedstawiciele Związku Zawodowego podkre­
ślają, że zarówno w pierwszym jak i w drugim 
wypadku sprawa wysiedlenia Santo przypadła 
na okres, gdy Związek Zawodowy Robotników 
Transportowych toczył stanowczą walkę o po­
lepszenie warunków pracy pracowników auto­
busowych New Jorku.

Sztandary, paramenta kościelne 
wykonuje w włssncch pracowniach 

UM*atarsza fachowa firma na miejscu

KĘDZIERSKA
Poznań-Górczyn. ul. Zgoda 20 Telefon 64-63 § 
Rok załóż. 1914 Nagrodzona na P W K $ 
dojazd tramwąięm 4 i 5 Osobny dział napraw
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Australia sprzec wia się
imigracji ludzi kolorowych

TORONTO (API).
P. Kennelly, delegat Australii na konferencji 

Partii Pracy państw Brytyjskiej Wspólnoty Naro­
dów, która odbywa się obecnie w Toronto, 
oświadczył, że „Australia nie pozwoli na wjazd 
ludzi kolorowych do tego kraju". Jak stwierdza 
korespondent „United Press", Kennelly, który 
jest ministrem robót publicznych w Australii 
oświadczył z zadowoleniem, że reszta czarnych 
tubylców w Australii zamieszkuje obecnie re­
zerwaty i jest na wymarciu. Zapowiedział on, 
że Murzynom, Chińczykom, Japończykom i in­
nym przedstawicielom ludów kolorowych wjazd 
do Australii będzie zabroniony. „Wierzę w bia­
łą Australię" — powiedział Kennelly.

/i

sprzęt do badań technicznych pozostanie 
miejscu jako dar Fundacji dla Biskupina.

Społeczeństwo Wielkopolski - Wojsku
12 października br. będzie Poznań obchodził 

święto zbratania się społeczeństwa wielkopol­
skiego z Wojskiem Polskim. W ramach uroczy­
stości odbędzie się wręczenie sztandaru ufundo­
wanego przez społeczeństwo 13 pułkowi pie­
choty oraz promocja podchorążych szkoły 
pancernej przeniesionej ostatnio do Poznania.

Wczoraj w Ratuszu ukonstytuował się komi­
tet honorowy obchodu, na którego czele stanął 
wojewoda poznański Stefan Brzeziński oraz ko­
mitet wykonawczy pod przewodnictwem prezy­
denta m. Poznania mgra Stanisława Sroki.

Szczegóły programu uroczystości podamy nie­
bawem.

Dziennikarze poznańscy potępiają 
podziemie i szpiegostwo 

w dniu wczorajszym odbyło się w „Domu 
Pocztowca" planarne zebranie Oddziału Wielko- 
polskiego Zw. Zaw. Dziennikarzy

Głównym tematem obrad była sprawa utwo­
rzenia lektoratu dziennikarskiego przy Wydz. 
Humanistycznym U.-P., czynnego od nowego 
roku akademickiego zreferowana przez prezesa 
Oddziału red. H. Śmigielskiego.

Na wniosek red. J. Zagierskiego, uchwalono 
jednomyślnie następującą rezolucję:

„Zebranie plenarne Oddziału Poznańskie­
go Związku Zawodowego Dziennikarzy 
R P. solidaryzuje się w całej rozciągłości 
z uchwałą Wydziału Wykonawczego Za­
rządu Głównego Związku z dnia 4 bm., 
stwierdzającą, że całe dziennikarstwo pol­
skie odgradza się od jednostek splamionych 
konszachtami z podziemiem i współpracą 
z obcym wywiadem".
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Jeszczę tylko do dnia 15 bm. można zaprenu­
merować

„Głos Wielkopolski"
na miesiąc październik w każdym Urzędzie 
i Agencji Pocztowej.

Pobyt gości czeskich w Wielkopolsce
Poeta i tłumacz poezji polskiej, dr Jarosław 

Zavada z żoną. '
Goście czescy odwiedzili 8 bm. Wrocław, 

10 bm. Kórnik i 11 bm. Biskupin. Profesorowie 
Jeźdik i Smetana byli w tym czasie na zjeżdzie 
przemysłowym i na konferencji naukowej Insty­
tutu Bałtyckiego w Szczecinie.

Dnia 12 bm. jak podawaliśmy wszyscy goście 
przyjmowani byli w Poznaniu. Od 13—15 wrze, 
śnia br. biorą udział w uczczeniu pamięci budzi­
ciela ducha czeskiego Jana Amosa Komen- 
sky‘ego, który przed kilku wiekami działał w 
Lesznie wielkopolskim. Uroczystość ta jest zwią­
zana z obchodzonym przez Leszno 400-leciem 
istnienia miasta. Obecność swą zapowiedzieli am­
basadorowie czeski w Polsce p. Józef Hejret i 
polski w Czechosłowacji p. Stefan Wierbłowski, 
oraz attachć kulturalni, czeski w Warszawie p. 
Józef Sedivy i polski w Pradze p. Mayen-Sza- 
dziewicz.

Stałym miejscem zamieszkania gości czeskich 
jest siedziba Instytutu Zachodniego w Osiecz­
nej pod Lesznem.

Nareszcie
Zobaczymy za ki/ka chwil, a więc dla ścisłości, o godz. 11 na boisku „Warty" atrakcję nad 

atrakcjami — clou sezonu sportowego Wielkopolski — mecz Artyści — Prasa.
Nieprzeliczone tłumy czeka na boisku nie lada sensacja. Na trybunach rozlegać się będą 

salwy śmiechu. W żyłach krew zamierać będzie na widok nieprawdopodobnych starć i ewolucyj 
w wielu konkurencjach.
Artystom udało się pozyskać świetnego środkowego napastnika, murzyna brazylij­
skiego, brata słynnego Leonidasa, który przyjechał z Brazylii do Poznania po przy­
dział pół kg masła i jeden kg cukru. Wykorzystali to skwapliwie aktorzy i za jego 

gotowość zagrania ofiarowali mu jeden kg masła i dwa kg cukru.
Świetny gracz aktorów Wojnicki, z uwagi na slaby udział Opery Poznańskiej, przeniósł się 

na stałe do Teatru Nowego i w jego też barwach wystąpi. Dziennikarze natomiast zacierają 
ręce: w ich zespole wystąpi słynny piłkarz Śmiglak. Puchar firmy Van-Dyck (wł. Zbigniew 
Zie'onacki i Marian Nifscłike z ul. 27 Grudnia) jest nasz. Szkoda słów.

Nasz jest również Stanisław Strugarek, który przed mikrofonem poprzez wielkie megafony 
odtworzy to dziejowe wydarzenie.

Nad korpusem sanitarnym czuwać będzie sprawne oko Stanisława Krokowskiego.
P. S.
Z uwagi na kolosalne zainteresowanie dzisiejszą imprezą zdecydowaliśmy się sami też na­

bywać bilety drogą kupna, by świecić wszystkim przykładem. W związku z tym wszystkie 
legitymacje upoważniające' do bezpłatnego wejścia na boisko „Warty" w dniu dzisiejszym są 
nieważne. Miejsca są dla wszystkich, wszystkich też na olimpiadę sportową „Artyści Prasa" 
zapraszamy.

Kalendarz Imprez Sportowych
Niedziela, 14 bm.

Godz. 10.00 — Uroczystość 25-lecia KS „Rzut
Oka" na kręgielni p. Zielińskiego 
przy ul. Rolnej. .
Polonia (Nowy Tomyśl) — Po­
snania. Siatkówka żeńska na bo­
isku przed Stadionem Miejskim

Godz. 11.00 — Wielkie igrzyska sportowe po­
między Artystami a Prasą na bo­
isku Warty.
Warta Ib — Admira o mistrzo­
stwo kl. A POZPN na „Arenie". 
Legia I — Naprzód I o mistrzo­
stwo kl. B POZPN na boisku 
KKS w Dębcu.
Polonia (Nowy Tomyśl) — Po­
snania o mistrzostwo kl. B P. O. 
Z. P. N. na boisku przed Stadio­
nem Miejskim. z
Czarni — Blask o mistrzostwo 
kl. B POZPN na boisku WF i PW 
na Sródce.

Godz.

Godz,

Godz.

Godz.

14.00 —

14.30 —

15.00 —

16.00 —

Czarni II — Blask II o mistrzo­
stwo kl. C POZPN na boisku w 
Starołęce.
II dzień zawodów lekkoatletycz­
nych Kat. Stów. Młodzieży Mę­
skiej na „Arenie".
Czarni II — KKS II (Gniezno) 
mecz hokeja na trawie w ramach 
mistrzostw rezerw, na boisku 
hokejowym przy Stadionie Miej­
skim.
Stomil — Posnania II o mistrzo­
stwo kl. C POZPN na boisku 
przed Stadionem Miejskim.
Czarni I — KKS I (Gniezno) za­
wody grupy finałowej o mistrzo­
stwo Polski w hokeju na trawie 
na boisku przed Stadionem Miej­
skim.
San — HCP o mistrzostwo kl. A 
POZPN na boisku Warty.
ZKS, Drukarz — KS Dyskobolia 
o mistrzostwo kl. B POZPN na 
boisku Warty.



Awangarda V kolumny
I. G. Farbenindusirie —

siedlisko sieci szpiegowskiej

Z wędrówki
po Ziemi Odzyskanej (III)

Kołobrzeg i Kolonia artystów
Listopad 1932 r. Hitler traci w wyborach 2 miliony głosów. Nazi stają w obli­

czu groźnej sytuacji.
W tym samym miesiącu panowie Buetefisch i Gattineau z I. G. Farben-Iudustrie 

składają w Monachium wizytę przywódcy narodowych socjalistów.
— Przedsiębiorstwo nasze pragnie rozwinąć fabrykację syntetycznej benzyny. 

Cóż pan o tym sądzi? — zapytują goście.
— Jeśliby partia moja doszła do władzy, udzieliłbym panom jak najdalej idą­

cego poparcia. Jestem gorącym zwolennikiem naukowych metod, stosowanych w 
fabrykach, które panowie reprezentują — odpowiada malarz.

Kariera jego jest przesądzona. I. G. Farben wie, na kogo stawiać.

W ' przyjeżdżał tu cały Berlin, „jutro zawita 
obraz 
każdy 
w sa- 
opisy. 
ucier-

Warszawa.
cała

Gdy Goering, po niepowodzeniach wyborczych, 
zwraca się o pomoc do kapitału niemieckiego — 
I. G. Farben asygnuje 400 000 marek. Hitler zo- 
staje kanclerzem.

Zostaje ustalona wspólna platforma działania 
między przedsiębiorstwem, które chce zarobić na 
produkcji wojennej, a „fiihrerem" — o zwyrodnia­
łych ambicjach.

Dalsza współpraca prowadzi do zawiązania 
coraz ciaśniejszych więzów między partią hitle­
rowską, a koncernem. Rozdział drugi jest kon­
sekwencją rozdziału pierwszego. Biuro I. G. Far­
ben w Berlinie, N. W. 7 szybko przekształca się 
w czołowy instrument wywiadu niemieckiego. 
Oficjalnie, lub zakumulowane placówki zagra­
niczne wielkiego trustu stają się ośrodkami dy­
wersyjnej propagandy „Wielkich Niemiec*'.

rd-t-

dec Odec
Od zakończenia działań wojennych mi­

nęło już 28 miesięcy. W tym czasie zdo­
łaliśmy zagospodarzyć Ziemie Zachodnie i 
jeżeli nie wszystko udało nam się tam ure­
gulować, to kładziemy to nu karb ogromu 
zniszczeń, a co za tym idzie, zadań jakie 
nas tam jeszcze czekają. Udało nam się 
m. in. spolszczyć lo wszystko, co co prawda 
polskie było, ale ulegało długiemu proce­
sowi germanizacji. Tymczasem ze zdzi­
wieniem wyczytaliśmy w ptasie ogłoszenie 
Dyrekcji Lasów Państwowych w Zielonej 
Górze o przetargu na dzierżawę jezior. Są 
tam wymienione miejscowości które poni­
żej przytaczamy:

Tibersee, Paklitz, Gały en, Pinsee, 
Hammer, Braufelde, Gtłlud, Zisken, 
Murcig, Joting, Libochen, Soryer, Gloc- 
ken i Dalcig.

Musi my więc uderzyć 
aby donośnie rozniósł 
alarmujących Dyrekcję 
wych w Zielonej Górze, 
ilość minionych miesięcy 
czenia wojny. Jeżeli nie jest to jej wina, 
to powinna uderzyć tum gdzie trzeba do 
tego urządu administracyjnego, który do 
dzisiaj nie zdołał spolszczyć nazw Pych 
miejscowości czy jezior. Czytając lo ogło­
szenie można doprawdy wpaść w Gąlgen- 
humor, omylić się I zamiast Dalcig napi­
sać Danzig. Trzeba mieć doprawdy Ge- 
duld czytając, że na Ziemiach Odzyska­
nych Istnieje jeszcze miejscowość Gelud. 
Najchętniej wziąłbym Hammer 1 młotkiem 
a nie pięścią wystukiwałbym słowa „Pa­
nowie, dosyć tej zabawy". Najchętniej tekst 
tego całego ogłoszenia owinąłbym w ka­
mień i wrzucił do jakiegoś Pinsee czy 
Tibersee.

A poważnie mówiąc, zdaję sobie sprawę 
z tego, że w procesie repolonizacyjnym 
sprawa nazw miejscowości na Ziemiach 
Odzyskanych jest jednak dużej wagi. Zna­
my bezczelność niemiecką i nie zdziwimy 
się wcale, jeżeli np. do miejscowości Brau- 
felde nadejdzie list z Niemiec. Przecież 
adres będzie się zgadzał.

Auslandsorganisation znajduje swych prowo­
dyrów w filiach I. G. Farben. Oni to uczą su­
deckich, czy polskich Niemców perfidnych pro­
wokacji. Strumień goebbelsowskich argumentów 
płynie łożyskiem, wyżłobionym przez agentóbv 
V-tej kolumny, oficjalnie pracowników „poży­
tecznych" przedsiębiorstw przemysłowych, po­
zostających pod kontrolą 1. G. Farben.

Destruktywna robota popierana jest instruk­
cjami, idącymi z centrali. Wyraźnie jest w nich 
mowa o tym, że placówki I. G. Farben „mają 
reprezentować za granicą narodowo-socjalistycz- 
ny germanizui."

Dyrekcja daje dobry przykład. We wrześniu 
1938 r. koncern przeznacza 100 000 marek na po­
moc dla Niemców i dla organizacyj niemieckich 
w Sudetach.

Wywiad ekonomiczny Niemiec całkowicie nie­
mal prowadzouy jest przez I. G. Farben-Industrie. 
Przedsiębiorstwo to posiadając rozgałęzione filie 
i stosunki w całym świecie, udziela doskonałych 
informacji, dotyczących zagadnień gospodar­
czych. Wszelkie raporty zagraniczne przechodzą 
najpierw przez kierowników Abwehr (wywiad 
wojskowy), potem dopiero trafiają do samej dy­
rekcji. Gen. Thomas, szef wywiadu ekonomicz­
nego, pozostaje w stałym kontakcie t biurem 
Berlin N. W. 7. Stąd otrzymuje mapy i elaboraty 
informujące o rozmieszczeniu fabryk i innych 
placówek przemysłowych państw zagranicznych. 
Dowiaduje się o wysokości oraz systemie pro­
dukcji poszczególnych obiektów itp.

Robota szpiegowska nie ogranicza się więc do 
ram wywiadu gospodarczego, lecz często wkracza 
w dziedzinę wojskową. Mapami, sporządzonymi 
w biurze N. W. 7, posługiwali się przy bombar­
dowaniach lotnicy „Luftwaffe".

Całe sieci i rezydentury szpiegowskie gnieździły 
się w filiach I. G. Farben.

Autobus nasz dojeżdża do Kołobrzega. 
miarę jak zbliżamy się do miasta rośnie 
zniszczenia. Tu wrzała zacięta walka o 
kilometr kwadratowy. To^co widzimy 
mym Kołobrzegu, przechodzi wszelkie 
Widziałem podniszczony Berlin, Poznań
piał bardzo, ale Kołobrzeg należy chyba do po­
nurych rekordów wojny. Jest bardziej znisz­
czony aniżeli Warszawa i Wrocław. Porozrzu­
cane resztki aut, wypalone domy, zerwane mo­
sty, na każdym kroku groby na plantach. Mia­
sto musiało być niegdyś prześliczne. Wije się 
przezeń rzeka Prośnica. Dużo zieleni goi rany 
osiedla i umila wrażenie. Ale przed kamieni­
cą, gdzie się zatrzymałem — jeszcze szkło leży 
rozbite. Do pracy wzywa się robotników syre­
ną przeciwlotniczą. Ponure to wycie w znisz­
czonym Kołobrzegu stwarza sugestię minionej 
wojny. Zmartwychwstają najbardziej upiorne 
wspomnienia. Straszy w tych ruinach...

Łąka i kwiatki rosną w katedrze
Katedra — jakże niegdyś harmonijna i wspa­

niała — zabytek bardzo dawnych czasów, stała 
się pastwą bomb. Wieża — fasada jeszcze 6toi, 
świadcząc o minionej chwale tej architektury. 
Ściany też trzymają się jeszcze jakoś. Za to ca­
ły strop się zawalił, tak, iż przez wielki portal 
można oglądać niecodzienne zjawisko: w środ­
ku kościoła rośnie łąka, a na niej kolorowe 
kwiatki. Daje to w zestawieniu z fragmentami 
polichromii jakiś wprost niesamowity akord. 
...Sporo marynarzy na ulicach. Ruch poza tym 
jeszcze niewielki. Ale życie kiełkuje, jak 
owe kwiaty zakrywające kalectwo katedry. W 
Kołobrzegu mieszka kilka tysięcy pionierów i 
autochtonów. Pracuje się z entuzjazmem, mimo 
wszelkich trudności. Na każdym kroku spoty­
ka się tutaj przybysz z uprzejmością. Poczyna­
jąc od stacji, której zawiadowca informuje nie 
tylko o rozkładzie jazdy, ale zna pa wylot hi­
storię miasta, jest zapalonym' regionalistą i 
„cicerone". Na szczęśliwie uratowanym dwor­
cu panuje idealny porządek. W schludnym lo­
kalu Ligi Morskiej spożywam „menu", takie 
jak w Poznaniu. Jest nawet nie drogo.

Kołobrzeg był jednym z najpiękniejszych ką­
pielisk nadbałtyckich. Warunki wypoczynko­
we — zachęcające. Kilometrami ciągnie się 
nadmorski park wraz z promenadą. „Wczoraj"
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W POSZUKIWANIU
P h 5., iwiriądi. Kminki moi* 

Pani itukać priti Amerykefckla Biura 
Intorniasji, Wartuws, Ugina 45, lui> 
prioi Ctmral Adraii lutallng Burriau 
wlth tha Cansulaw bśa. «t. Aoiand, 151 
Eaii 47 iii Sttaai, Naw Y»rk, N. Y„ 
USA.

W KLINICE NEUnOLOGICŻNEJ
„Maik a*', R » k i «t«I e «. wlern, la 

aiciari jest radość Pani < kącika „K«- 
tiietf między aodą" — wlała listów na­
pływa i pódacną ńplnlą.

Obawy Pani Idą i byt daltka: Jatall 
edracika Pani wymawia wyrainia klika 
nów, ta niemową nie zostania. Zaciiodil 
w lyn> wypadku prawdapcdobnla tylko 
inactna bpóinianle w rozwoju umysłu- 
wym, w następstwie tzego mota pozostać 
pswns upoślodzunta. Gorąco puiacam Pani 
zbadanie dziadka w klinice nsuttiiuglcznej 
Uniwersytetu PtrznańsKlegp w Poznaniu, 
ul. Mostowa 25, gdzlu otrzyma Pani wy- 
czorpulace wakaiOwkl co do wychowania 
l kształcenia dziecka. Ulclsk dłoni ser­
decznie odwzajemniam.

USYSTEMATYZOWAĆ CZYNNOŚCI
P. Weronika. Stęszew. Serdect- 

nie współczuję Pani — położenie Jest na­
prawdę clążkie. Radzą Jednak nie zała­
mywać slą I postarać się usystematyzo­
wać codzienne swoje czynności. Zorgani­
zowana właściwie praca na pewno zajmla 
Pani mniej czasu. Gdyby Pani potrzebo­
wała w tym pomocy, proszą śmiało zwró­
cić slą do mnie, a chętnie dopomogę ra­
dą, która przyda się z pewnością i innym 
Czytelniczkom „Głosu Wielkopolskiego". 
Czynne, twórcze — że to tak określą —

podejścia przyczyni się do polepszenia 
warunków iyclowycrt I rani i córeczki, 
Którą Pani iak bardzo kecha.

ABY ZAPOBIEC KRZYWICY
„Młoda niliiiki", Czempiń. 

Aby zapobiec krzywicy I jej następstwom 
(np. kurczom mózgowym) — radze dzie­
cku dawać — szczególnie obecnie w 
zwlęzku z ząbkowaniem — Jakiś preparat 
tosforczo-waptilowy lub czysty rybi,tran. 
Czy w Czempiniu nie ma Poradni dla 
Matki I Dziecka przy uiiodku Zdrowia?

NIE TRUDNO WYCZYŚCIĆ KOŻUCH 
zakopiański

P. R. K., Krotoziyn. Blaty kolucb 
zakopiański mętna wyczyścić papką z 
benzyny oczyszczonej I magnezji. Na­
ciera się tą masę — za pomocą czyste­
go płótna — kofiicn I zostawia go tak 
przez godzinę. w tym naloty dobrze ze- 
szczotkować.

OWA TYPY 3EDYHAK0W
P. R. K., Poznań. Dziękuję za miło 

wyrazy uznania dla dodatku kobiecego 
naszego pisma. Na pytania Pani postaram 
się odpowiedzieć Jak najobszerniej.

Jedynacy — w większości wypadków 
stanowią nieco odrębny typ dzieci. Są 
dwa charakterystyczne typy dzieci, cho- 

I wanych pojedynczo w rodzinie. Jeden 
typ to dziecko zbyt zajęte sobą, mało 
samodzielne, odznaczające się brakiem 

j odwagi, przechodzącym w nieśmiałość. 
Drugi typ to dzieci również zajęte swoją 

l osobą, lecz wręcz przeciwnie do pierw- 
’ srogo typu są one zbyt pewne siebie, 
chca wszystko naginać do swoich upo- 

I dobań, są teł uparte, krnąbrne, często

Bł
przykro dla otoczenia. Cechy wymienione 
obu typów dzieci pochodm ze zbytniej 
I ile wyralaflej mituścl rodziców, a czę­
sto I całego otoczenia dziecka. Przesadna 
miłość do dzieci wyrala slą w chęci wy- 

, pełnienia przez Otoczenie wszelkich prą- 
I gniert dziecko, nawet Jogo zachcianek, 

aby odsunąć od dziecka wszelkie trudno- 
i ścl, napotykane przez nie na drodze ty­
cia. Dziecko zbytnio priez rodziców ko­
chane przyzwyczaja slą do tego, śe jest 
ono wyłącznie kochano, wymaga od ro­
dziców z biegiem czasu dowodów tych 
uczuć, najczęściej nic w zamian nie da­
jąc. W ten sposób dziecko przyzwyczaja 
slą do rządzenia, cnce rozkazywać, iąda,- 
ieby Je słuchano. Ucieszyłabym się, gdy­
by Czytelniczki — I matki I nauczycielki 
— podzieliły slą t reszta Korespondentek 
w naszym kąciku swoimi doświadczenia­
mi w wychowywaniu Jedynaków.

SKLEJANIE SZKŁA
„Właścicielka notelu", stett- 

c l n. Do naprawy pękniętych szklanych 
karafek najlepiej nadaje się gęsty roz­
twór szkła wodnego. Do pękniętej ka­
rafki naloty dobrać dokładnie pasujący 
korek, zamykający się bardzo szczelnie, 
otwarta karafkę ogrzewa się ostrożnie 
do temperatury 100 stopni C., zamyka 
uprzednio dopasowanym korkiem i sma­
ruje pekniecle szkłem wodnym. Po ozię­
bieniu butelki powietrze w niej zawarte 
zmniejsza swoją objętość, a ciśnienie 
atmosferyczne z zewnątrz wciska bardzo 
mocno roztwór szklą wodnego w szczeliną 
pęknięcia. Zaklejone w ten sposób pęk­
niecie staje tlę zupełnie szczelne I nie­
widoczne.

Pani Danuta

Na pokrytej panieńskimi rumieńcami twarzy, 
trzeciego z nich widniał drażniący uśmiech, jak­
by szykował się on splatać tu za chwilę obe­
cnym jakiegoś złośliwego, a zarazem idiotycznie 
pociesznego filgla. Z ramienia zwisał mu na pa­
sie pistolet maszynowy. Wysoki Niemiec wypo­
wiedział kilka słów gardłowym, nieco chrapli­
wym głosem, a miody zaraz je przetłumaczył.

— Sołtys gromady Czapla znów nie jest w 
porządku!

Obaj chłopi wstali i milczeli kornie, Krotow- 
ski niepewnie pozostał na swoim miejscu.

— Znowu w pobliżu gromady przyłapani zo­
stali szmuglerzy! Prawdopodobnie w Czapli za­
ładowali na wóz zabitego wieprza! mówił
gniewnie Niemiec i z upartą surowością patrzył 
na Talarka.

_  Ja o niczym nie wiem! Swojej gromady je­
stem pewny! Każdy pouczony co mu grozi za 
zabicie świni! — żałosnym wzruszeniem ramion 
sołtys powoływał się na swoją niewinność.

— Sołtys nie może być pewny swojej gro­
mady, bo jej wcale nie kontroluje. Sołtys wie,

że jest odpowiedzialny za gromadę. Powinny 
być, według przepisów, rozstawione straże, aby 
natychmiast alarmować, gdy We wsi pojawią się 
szmuglerzy. Co się dzieje tutaj z tymi stra­
żami?!

Talarek milczał mrocznie z pochyloną głową.
— Jeżeli jeszcze raz przychwyceni zostaną 

w Czapli szmuglerzy, wieś zapłaci wysoką kon­
trybucję, a sołtys pójdzie do obozu! — wyrzekl 
prędko żandarm i świecącymi, ostrymi oczami 
patrzy! długo na chłopa.

Zdjął wreszcie z niego wzrok i rozejrzał się 
od niechcenia po izbie.

— Kto to?! — wskazał ruchem głowy na 
Krotowskiego.

— A to pan doktór do gminy! Urzędnik!
Krotowski- spotkał się na moment z patrzący­

mi weń, jakby nie widzącymi oczami. Sięgał już 
do kieszeni po „ausweis“,ale żandarm po kilku 
jeszcze sekundach milczącego wpatrywania się 
w jakiś nieokreślony 'punkt izby, odwrócił się 
naraz ku drzwiom, a z nim jego towarzysze.

Sołtysowa odezwała się teraz z uniżoną grze­
cznością wskazując ręką stół z jajecznicą.

— Może panowie przyzostaną chwilę!
— Nein — odrzekł szybko i zimno wysoki 

Niemiec. Znikli postukując butami w ciemno­
ściach nocy. Wkrótce rozległ się na szosie war 
kot odjeżdżającego samochodu.

— No i znowu sołtys winien, że śmuklerzy 
uciekli! — wołała szyderczo, ale i z radością 
w glosie sołtysowa, rada, że wizyta żandarmów 
przeszła bez gorszych następstw.

— A będzies się ta przejmować! .Takbyśwa się 
wszystkiem turbowali, to człowiek by dawno 
zdechł, albo i osiajał! Panie doktorze, Grzegor­
czyk, dopijewa reszty i pójdziewa spać! — mó­
wił Talarek, ale był nieco markotny i niepewną 
ręką rozlał resztę wódki.

— Nie macie, widzę, wesołego życia! — po­
wiedział Krotowski gorzko.

— A bo to jest życie, panie doktorze? Czło­
wiek jak ten pies ogląda się tylko, z której stro­
ny na niego kij spadnie — powiedział Grzegor­
czyk. Gdy się nie uśmiechał stawał się starszy 
i jakby czemś znużony. Wszystkich gniotło teraz 
bezradne poniżenie i w pragnieniu ulgi chciwie 
dopili resztę wódki. Sołtysowa przeszła do iz­
debki obok, gdzie na wierzchu łóżka pokładły 
się oba dzieciaki i spały z rozrzuconymi nogami 
i otwartymi ustami. Blada dziewczyna siedziała 
z dziadkiem na niskiej ławeczce pod ścianą

tra- 
mu-

Dzika natura — grzybów
7 kilometrów na zachód od Kołobrzegu 

fiam na, znaną już wieś Grzybów, kolonię 
zyków z Warszawy. Do niedawna miejsce na­
zywało się Gribau, bo tak wykoszlawili nie­
mieccy najeźdźcy poczciwy pomorski Grzybów. 
Pyszna plaża tutejsza nawiedzana była kiedyś 
tłumnie przez żądnych nautry, wycieczkowi­
czów znad mętnej Sżprewy. W Grzybowie nie 
ma — co tyle a tyle metrów — falochronów, 
rozbijających obraz morza na części — jak w 
Ustroniu czy Kołobrzegu. Jest dzika przyroda. 
Piaszczysty brzeg, wrydmy, lasek i kołujące me­
wy — po raz pierwszy widzę w tym roku me­
wy, które widocznie odstręcza pobliże ele­
ganckich uzdrowisk.

Tłum śpiewaków, pianistów, skrzypków, kom­
pozytorów i teoretyków już odpłynął. Miesz­
kali tutaj znani profesorowie: kompozytor i 
krytyk Piotr Ryter, F. Rączkowski, L. Kurkie- 
wicz, klawesynistka i pianistka M. Trombibi- 
Kazurowa. Remontuje się specjalny dom stu­
dentów Konserwatorium. Nadzór nad robotami 
objął znany kompozyto.r i dzielny organizator, 
rektor Stanisław Kazuro z Wyższej Szkoły 
zycznej w Warszawie. ,

Mu-

kul- 
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To się nazywa ruch!
W związku z pobytem artystów jest ruch 

turalny w okolicy. Przyczynia się do tego 
nierka i entuzjastka muzyki — mieszkanka
Grzybowa, Konstancja Łozińska. Ona to ściąg­
nęła warszawiaków, śpiewa, gra i uczy sama. 
Bodajby jak najwięcej takich kulturalnych 
pionierów! Rektor Kazuro zainicjował znowuż 
szereg koncertów w Kołobrzegu i okolicy — w 
wykonaniu młodych Sił Konserwatorium War­
szawskiego. Imprezy cieszyły się nie lada suk­
cesem u stałych mieszkańców tych stron. Śpie­
wano i grano dużo muzyki swojskiej. Jeden z 
koncertów zorganizowało Tow. Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej przy pomocy rektora.

Szmaragd i krew
Po całodziennym plażowaniu i wycieczkach 

—- wieczorem, gdy zmrok zapada, śpiewa w 
Grzybowie chór studencki pod doświadczonym 
kierownictwem kompozytora F. Rączkowskiego. 
Z młodych piersi wyrywa się „Hymn do Bał­
tyku", o którego „wody szmaragdowe płynęła 
krew i nasze łzy"... Śpiewom tym wtóruje rytm 
potężnych fal polskiego morza, a melodia pieśni 
biegnie po łąkach i lasach, po całym tym kraju 
uroczym i na wieki naszym.

Feliks Maria Nowowiejski
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i z absolutnym spokojem, bliskim apatii, spoglą­
dała przed siebie.

— W Bolesowie jest posterunek żandarmerii? 
— pytał Krotowski.

Był już znużony i bliski typowego swojego, 
kiepskiego humoru.

— A pewno, że jest! Ten wysoki żandarm to 
zastępca komendanta, Werner. Panie, to jest 
sztuka! Najpierw strzela, a potem mówi! Ten 
drugi, gruby, tyż niegorszy. Ludzie boją się go 
jak diabla! Wszyscy nazywają go „Śpiący" — 
bo chodzi tak pomału jakby spal. Jeszcze ni­
komu żadnego przewinienia nie odpuścił. Ten 
co mówi! po polsku, to Klinger, volksdeutscł 
półgłówek, niby to się śmieje i żartuje, ale nie 
daj Bóg spotkać go sam na sam, zawsze czło­
wieka zbije, skatuje. Jak jest pijany, to żeby 
największa kupa ludzi, strzyla przed siebie na, 
oślep. Raz przyłapał Żydka, co wylazł z jeich 
ogrodzenia w mieście, to cytował do niego pół 
godziny i śmiał się tak, jakby go łachotali — 
bezradnym chłopskim głosem opowiadał Tala­
rek, a w jego tonie była twarda cierpliwość, 
spokojna wobec złych i dobrych losów życia.

Grzegorczyk przeciągnął się wreszcie mocno 
na lawie, wstał i wziął za czapkę.

— Nu, czas spać — powiedział ziewając. Nie­
dbale podał rękę Krotowskiemu i sołtysowi, na­
łożył czapkę i schylony znikł szybko w nocy.

(Ciąg dalszy nastąpi)



Laosem, wieiŁopoMiej s” i_l | Po wiato we Święto wsi w Mogilnie
— dożynki! czanię aktów nadania ziemi i nagród rolnikom

- j za sprawne ukończenie żniw. Na zakończenie 
nej obchodzono w Mogilnie w dniu 7 bm. nad- części drugiej zespół śpiewaczy im. F. Nowo* 
z wyczaj uroczyście i okazale. Już na kilka ty- ' wiejskiego z Trzemeszna wykonał kilka pieśni’ 
godni przedtem specjalnie powołany komitet; ludowych, 
wykonawczy włożył niemało pracy i trudu w Najbardziej atrakcyjną i nad podziw godną 
organizację. | j była część trzecia uroczystości, w której licz-

Obśzerny program powiatowego święta wsi I ne zespoły > dożynkowe, organizacyj młodzieżo- 
podzielony został na cztery części. Całodzienne | wych, szkół rolniczych i gromad z całego po- 
uroczystości trwaiy od wczesnych aodzin ran- wiatu w szlachetne i rywalizacji' popisywały sie

Kradzieże, pożary, wypadki
•Jag^dhie^S G.l obehlf‘3° Romana zara 'w 
którego nadł i a°>a poWsta- pożar, pastwą 
roczny ,hiórł , °d0ła' mieszcząca cały tegó- 
czvch , Zb°M °raz cz°ść rolni-
jeńnych& 1317 °Cema na 14 000 zł Prz®dw°-

Pozar wybuchł we wsi Starostowo pow. 
Na szkod<? Walczaka Leona spaliła sie 

fctofloła napełniona zbożem,
W miejscowości, Szymaniec pow. Konin pożar 

zniszczył stóg słomy na szkodę H. Łazińskiej. 
ugien wznieciły bawiące się w pobliżu stogu 
.'leci 5-letnia Łazińska Irena i 3-letni Krygier 
Ardel.

® W Słupcy pow. Konin na szkodę Banasiaka 
Jozefa spaliła się szopa oraz chlew i 5 świń.
, W nocy z dnia 8 na 9 bm. nieznani sprawcy 
dokonali kradzieży 2 wołów oraz 1 krowy 
szkodę rolnika Borhacza i Morona, 
miejscowości Dzisłów pow. Sulęcin, 
skradzionego inwentarza 
tys. zł.

W' gromadzie Bródki 
nieznani sprawcy skradli 
miejscowych parcelantów.

W majątku Siedlnica pow. Wschowa, skut­
kiem pożaru spłonęła stodoła i spichlerz. Wyso­
kości strat na razie nie ustalono.

W zabudowaniach gospodarczych Kmieciaka 
Walentego w Zberkach pow. Środa pastwą po­
żaru padłaj stodoła drewniana z tegorocznymi 

rolniczymi. Straty 
Wdrożone natych- 

że sprawcą pożaru 
Włodzimierz z Wroćła-

na 
zam. w 

Wartość 
oblicza się na 180

pow. Nowy Tomyśl,
3 konie na szkodę

zbiorami oraz maszynami 
wynoszą około 600 tys. zł. 
miast śledztwo wykazało, 
był 5-letńi Rodzielski 
wia, przebywający w tym czasie, na wakacjach 
u swego dziadka.

W dniu 10 bm. w Książu pow. Śrem w czasie 
młócenia zboża na polu, zapalił się stóg, za­
wierający 13 wozów zboża, które spłonęło do­
szczętnie. Pożar powstał prawdopodobnie od 
iskry, wydobywającej się z motoru. Poszkodo­
wanym został Rabczyński Franciszek.

We Wronkach miał miejsce niegroźny pożar, 
w wyniku którego spaliła się sterta słomy. 
Poszkodowanym jest Paluch Sylwester. Pożar 
spowodował 5-letni synek poszkodowanego, 
który bawił się w pobliżu sterty zapałkami.

Z podwórza Zarządu Gminnego Znin-Wschód, 
nieznany sprawca skradł prawie nowy rower 
marki „Prom", stanowiący własność Zarządu 
Gminnego. (m)

SZTANDARY
Chorągwie - Paramenta kościelne
wykonuje jedyny fachowa na miejscu firma

P4962
Poznań,
Dojazd 
oraz 5 i

_ t mcuowa Ma ruicpuu nruia
JOZEF ŁOWIŃSKI

Garbary 20 Tel. 39-05
tramwajem z Dworca Gł. do St. Rynku 
8doGarbar Liczne uznania za pracę

9.

Tradycyjne doroczne święto wsi - 
połączone z obchodem 3 rocznicy Reformy Rol-

Wiatu w szlachetnej rywalizacji popisywały się 
śpiewami i tańcami regionalnymi. Ż górą 8 
tysięcy ' 
barwny 
estradę : 
się w < 
polskich.

uroczystości trwaiy od wczesnych godzin ran­
nych do późnych godzin wieczornych i przy­
niosły licznie zebranym tak z miast jak i z gro­
mad całego powiatu tłumom publiczności dużo 
emocji i zadowolenia szczególnie w różnora­
kich barwnych i wesołych popisach i występach 
regionalnych, poszczególnych zespołów dożyn­
kowych na boisku sportowym w Mogilnie.

Uroczystości rozpoczęto zbiórką organizacyj i 
stowarzyszeń na 
Mickiewicza, 
się w kościele farnym odbyła się wspaniałą de­
filada zespołów dożynkowych, korowodu żniw­
nego, organizacyj i stowarzyszeń, po czym 
wspólny obiad w Rzeźni Miejskiej.

W części drugiej na pięknie udekorowanym 
boisku sportowym przemawiali: 
p. Szumląkowski i przedstawiciel Wojska Pol­
skiego, poczem przy śpiewkach 
plon" poszczególne zespoły dożynkowe podcho­
dząc kolejno do trybuny honorowej, wręczały 
wieńce żniwne licznie zebranym na trybunie 
przedstawicielom władz.

W dalszym punkcie programu nastąpiło wrę-
/ --------------------

Święto Rolnictwa na Pałukach

widzów przyglądało się i podziwiało 
korowód przesuwających się przez 

zespołów dożynkowych prześcigających 
odtworzeniu tradycyjnych tańców wsi 

(Kas)

boisku sportowym przy ul. 
Po nabożeństwie, które odbyło

starosta pow.

„przynosimy
PIEKŁAM

NA PROSZKU

Adres Redakcji i Administracji: Dąbrówki 1. 
Tel. 19-22.

Dyżury lekarzy i aptek: dzienny 14 bm. 
dr Szatkowski, ul. Dąbrówki 1, ,nocny 14 bm. 
dr, Taczak, ul. Lecha 13.

Apteka pod Orłem, ul. Fama 1.
Repertuar kin: Apollo — „.Bohaterki Pacyfiku'* 

prod. amerykańskiej, Polonia — „Miłość na le­
karstwo" prod. amerykańskiej.

Szczepienia dodatkowe przeciw durowi brzu­
sznemu rozpoczynają się w dniu 15 bm w Miej­
skim Ośrodku Zdrowia przy u!. Roosevelta i po­
trwają do 20 bm. Przeprowadzane będą wg ko­
lejności ulic.

Dziś premiera. Przypominamy, że na inaugu­
rację sezonu Teatr Miejski w Gnieźnie wysta­
wia dziś 14 bm. o godz. 20 komfedię w 6 obra- 
zach Józefa Korzeniowskiego pt, „Siary mąż". 
Staranne przygotowanie zespołu i obsada ról 
gwarantują sztuce powodzenie.

Żnin. Roześmiało się niebo, do zuchowatych 
dziewczyn i chłopców wiejskich, którzy wraz z 
gośćmi z miast obchodzili swoje doroczne do­
żynki, będące nagrodą za całoroczną pracę na 
roli. Dożynki urządził Zw. Samopomocy Chłop­
skiej.

Rozszerzone dożynki dla dwóch gmin Żnin 
Zachód i Rogowo odbyły się w Rogowie. Prze­
bieg ich był podkreśleniem wysiłków organiza­
cyjnych Komitetu z wójtem Szymczakiem, pre­
zesem SL i - Samopomocy Chłopskiej Dębow- 
skim, oraz sołtysem Brzezińskim na czele. Przed 
południem delegacja złożyła wieniec w koście­
le, przy czym ks. prób. Knast wygłosił piękne 
przemówienie. Z kolei na Rynku odbyła się 
krótka akademia, w czasie której przemawiali 
delegaci wojew. SL i „Wici", a przemówienie 
w związku ze Świętem Lotnictwa wygłosił kier, 
szkoły p. Pietrafe'. Po południu nastąpiło wrę­
czanie wieńców wraz z występami zespołów 
gromadzkich,, przy czym na wyróżnienie zasłu­
giwała świetlica z Mięcierzyna z kier. Nowa­
kiem. Wieńce^otrzymali prezes pow. SL Pluciń­
ski, Starosta Powiatowy Migoń, prezes pow. 
Samopomocy Chłopskiej Wysocki i wójt gminy 
Szymczak. Występami dziatwy szkolnej i chó­
ru Jutrzenka . zakończono bogaty program.

Dla gminy Janowiec odbyły się dożynki na 
rozparcelowanym majątku Obiecanowo. Prze­
mawiali delegat woj, Wici, oraz członek Samo­
pomocy Chłopskiej Kierzek. Program dożyn­
kowy wypełniały występy Wiciowców z Chrza­
nowa i Zrazimia pod kier, prezesa pow. Ci- 
śłaka.

W Gąsawie złożono wieniec w kościele, a po 
południu przemaszerował barwny korowód I

przez osadę, udając się na boisku gminne. Tu­
taj nastąpiło wręczanie wieńców (wójt Pluciński 
otrzymał dwa) oraz występy 6 grup dożynko­
wych. Przemawiali członek Samopomocy Chłop­
skiej Szablewski i naucz. Sniegocki. Wójt Plu­
ciński wręczył członkom PRW dyplomy ukoń­
czenia kursu, poczem odbyły się zawody lekko- 
atletyczne. Wyróżnił się hufiec gromady 
Drewno.

Mieszkańcy gminy Znin-Wschód zgromadzili 
się na dożynkach w Jadownikach. Przemawiali 
prezes Koła Gromadzkiego Wywióra oraz pod- 
referendarz Zwolenkiewicz. Uroczystość zapo­
czątkowano nabożeństwem w kościele w Kierz- 
kowie, a po południu oklaskiwano występy 
świetlicy z Góry.

Gmina Zarczyn obchodziła swoje święto bar­
dzo uroczyście. Wieńce złożono w kościele, a 
w czasie uroczystości popołudniowej przemawia­
li wicestarosta Nowicki, prezes gminny Samo­
pomocy Chłopskiej Grabowski oraz ks. prób. 
Wdzięch. Części wokalne wykonały zespoły 
Wiciowców. Na uwagę zasługiwał barwny ko­
rowód.

W dniu tym ddbył się ogólnopolski zjazd 
motorowy do prasłowiańskiej osady Biskupin, 
który zgromadził około 500 maszyn. Po ulicach 
miast i wsi przebiegały stalowe rumaki, wywo­
łując wielkie zainteresowanie.

W Żninie urządzono tego dnia zbiórkę ulicz­
ną na odbudowę Poznania i Warszawy.

Niedziela ub. minęła pod znakiem święta 
zbratania się wsi z miastem oraz wykazała ak­
tywność organizacji rolniczej, jaką jest Samo­
pomoc Chłopska. (Ke)

Widmo szubienicy
nad Czarnkowem

W jednym z poprzednich .numerów „Głosu'’, 
donosiliśmy o potwornym morderstwie dokona­
nym w tutejszym powiecie przez młodocianego 
mordercę — niejakiego Kluczkę Zygmunta z 
Boruszyna. Ofiarą mordu był Waśko Paweł z 
Młynkowa.

Sąd Doraźny na sesji wyjazdowej w Czarnko­
wie wydał na 17-Ietniego mordercę — wyrok 
śmierci.

Oskarżony przyjął wyrok z kamiennym spo­
kojem, nie uzewnętrzniając żadnych uczuć. 
Dopiero po opuszczeniu sali rozpraw przez Sąd 
i publiczność, przy pożegnaniu rodziców obec­
nych na rozprawie, oskarżony rozpłakał się. 
Skazanemu przysługuje jeszcze prawo odwoła­
nia się do łaski Prezydenta. (SS)

Adres redakcji i administracji: ul. Kościelna 
tel. 753.

Repertuar kin: Piast — „My z Kronsstadtu", 
Słońce — „Piast I" (część druga).

Dyżury lekarzy i aptek: Nocny 14 bm. dr Ma­
kowiec Tatiana, ul. Starokaliska 1, nocny 15 bm. 
dr Mikulska, ul. Kolejowa. Do 15 bm. Stara 
Apteka, od 15 do 22 bm. Nowa Apteka.

Turniej tenisowy zakończony. Trwający od 
3—7 bm. turniej tenisowy o mistrzostwo Ostro­
wa przyniósł w rozgrywkach finałowych nastę­
pujące wyniki: mistrzem Ostrowa został mgr 
Leja, wicemistrzem Stanisław Hyla, (obaj człon­
kowie K. S. Ostrovia). Trzecie miejsce zająi 
Dawczyński K. S. „Astra" Krotoszyn. W roz­
grywkach pań mistrzostwo osiągnęła Stanisława 
Cnotliwianka, tytuł wicemistrzyni uzyskała zu­
pełnie niespodzianie Halina Bogacka, trzecie 
miejsce zajęła Róża Mellerowa „Astra" Kroto­
szyn. W grze podwójnej panów mistrzostwo 
zdobyła para Stefan Finkę i Adolf Leja, dru­
gie miejsce zajęła para Edward Białek i mec. 
Pieczyński. W grze podwójnej mieszanej zwy­
cięzcami byli Bogacka Halina i mgr Leja, lutył 
wicemistrzów w tej grze przypadł parze kroto­
szyńskiej Mellerowa i Dawczyński. W grze po­
jedynczej juniorów pierwsze miejsce zajął 
Cnotliwy Zygm. „Ostrovia", drugie Śmigielski 
Bogusław. Mistrzynią juniorek została Halina 
Bogacka, wicemistrzynią Lidia Bielawska. W 
konkurencjach pocieszenia pierwsze miejsce 
zajął Edward Białek.

Zainteresowanie społeczeństwa ^>yło duże, 
poziom gry dobry.

— Za kradzież bielizny. Wyrokiem Sądu 
Okręgowego w Ostrowie skazani zostali: Hą- 
dzel Kazimierz z Ostrowa za przywłaszczenie 
bielizny na 6 miesięcy więzienia, Józefa Ćwik, 
zamieszkała w Biadkach, pow. Krotoszyn, za 
przywłaszczenie bielizny, odzieży oraz 1 200 zł 
na szkodę M. Fleischer z Biadek na 6 miesięcy 
więzienia.

LUMINA
Plac Wolności 11

poleca: kryształy, porcelanę, arty­
kuły oświetleniowe, szkło świetle- 

Ę niowe i ozdoby choinkowe na hurt

Co słychać w Chodzieży
uprowadzono 2 konie. Sieradzki Wła- 
Piły, znany poprzednio na terenie po-

Znowu 
dysław z 
wiatu chodzieskiego jako fachowiec-koniokrad, 
wykradł w nocy z dnia 27 na 28 ub. miesiąca 
na szkodę p. Wiwyrowskiego 2 konie, oraz na 
szkodę p.. Vonsa powózkę i zacierając ślad za 
sobą, uprowadził w nieznanym kierunku. .Nie­
długo jednak cieszył się swym łupem. Referat 
śledczy M. O., Chodzież przy pomocy Ormow- 
ców przytrzymał sprawcę z końmi w Szamocinie 
w pow. chodzieskim. Konie i powózkę zwróco­
no właścicielom, a Sieradzkiego... Milicji Oby­
watelskiej w Pile..

O dobranych siostrach VD. Volksdeutschka 
Pawłowska Łucja, zatrudniona w charakterze 
pracownicy u" rzeźnika Szulca w Szamocinie 
pow. Chodzież, zabrała z kasy ^składowej kwo­
tę 1000 zł.

Siostra jej Pelagia, również Volksdeutschka, 
systematycznie okradała szpital miejski w Sza­
mocinie z bielizny, lekarstw, mydła itp. — Obie 
siostry 'staną wkrótce przed sądem w Margo­
ninie. , (Ko)

Echa obchodu 3-ciej rocznicy Reformy Rol­
nej. Zgodnie z zapowiedzią, w poszczególnych 
gminach pow. chodzieskiego odbyły się okolicz­
nościowe obchody w 3-cią rocznicę Reformy 
Rolnej, które w połączeniu z obchodami dożyn­
kowymi, oraz nadaniem prawa własności par- 
celantom, jak np. w Kaczorach, przerodziły się 
w prawdziwe święto ludowe.

W Chodzieży uroczystość dnia 7 września 
wypadła radośnie. Miasto udekorowane było 
flagami i bramami powitalnymi. W Strzelnicy 
po odegraniu hymnu narodowego, słowo wstęp­
ne wygłosił delegat Zw. Samopomocy Chł., a 
referaty programowe: Komisarz Urzędu Ziem­
skiego p. Klocek i w imieniu robotników p. Do­
miniak.

Po części oficjalnej, zakończonej odśpiewa­
niem „Roty", odbyły się regionalne występy 
młodzieży w strojach narbdowych oraz kon­
cert.

Wyroki bez zawieszenia. Pierwsze echa ostat­
nich kradzieży notujemy z rozpraw sądowych. 
Mianowicie za kradzież roweru z korytarza do­
mu przy ul.. Garncarskiej 5, skazany został Star- 
szow M. z Piły na 6 miesięcy więzienia bez za­
wieszenia.

Wyrokiem Sądu Grodzkiego skazany został

również Mazur Józef z Lipiej Góry za kradzież 
garderoby na 
wiemka, na 7
nia.

Odnawiając
W Mirosławiu pow. Chodzież u p. Fr, Janic­
kiego przeprowadzał prace malarskie Witkowski 
Czesław. W dniu tym zginęło właścicielowi 
mieszkania .2500 zł. Wszczęte dochodzenia u- 
jawniły sprawcę w osobie przedsiębiorczego 
malarza; który odpowiadać będzie wkrótce przed 
Sądem Grodzkim. * (Ko)

szkodę Jelińskiego Leona z Nie- 
miesięcy więzienia bez zawiesze-

(Ko) 
kradł pieniądze.mieszkanie

Dr med. R. Chwiroi 
Specjalista w chorobach oczu 
powrócił i przyjmuje

ul. Zeylonda 3. m. 3 (dawniej Przecznica) 
od godz. 11—1 i 4—0,

34866

Wykrycie tajnej „bimbrowni“
w powiecie obornickim

Organa śledcze M. O. w Obornikach wykry­
ły w ostatnich dniach jedną „bimbrownię" i 
nielegalną fabrykę surowca tytoniowego u Bro­
nisława Adamczaka zam. w Lulirife” pow. Obor­
niki. Wymienionemu odebrano aparaturę do 
pędzenia samogonu, 20 I. wyprodukowanego 
samogonu, 32 kg surowca tytoniowego oraz 47 
kg surowca krojonego. Towar ten zamierzał 
w/w. rożsprzedać wspólnie z Aleksandrem Osi- 
kowskim zam. w Lulinie.

Również w tych dniach wykryto w Wargowi® 
w pow. obornickim, nielegalną garbarnię pro­
wadzoną przez Bączkowskiego Szczepana. W 
wyniku rewizji skonfiskowano kilkanaście skór 
bydlęcych i cielęcych, ogólnej wagi 200 kg.

Nieuczciwymi producentami zajęła się Komi­
sja Specjalna i Urząd Skarbowy.

Należy zaznaczyć, że wykryta nielegalna gar­
barnia jest piątą z rzędu na terenie pow. obor­
nickiego, wykrytą przez funkcjonariuszy K-dy 
Pow. M. O. w Obornikach. (m)

GRODZISK
— W ub. czwartek zwołał p. burmistrz Łysiak 

do salki ratusza zebranie na którym powołano' 
do życia Koło Przyjaciół Żołnierza. Żadania i 
cele Koła naświetliła p. Gniotowa z Nowego To­
myśla. Prezesem został wybrany p. mecenas Bil­
ski, zast. prez. p. Jakubowski, sekretaftem p. 
Polus, skarbnikiem p. Kruczkowski. Na człon­
ków zapisało się 51 osób.

Rycerze spod znaku szminki
w zwycięskich bojach z sezonem ogórkowym

Gniezno. Ustalają się określenia, których 
znaczenia nikomu tłumaczyć nie potrzeba. Wy­
starczy słyszeć o sezonie „ogórkowym", by stra­
cić humor.

Przed tym zagadnieniem stanął i Teatr Miej­
ski w Gnieźnie, nie stracił jednak humoru, a 
przeciwnie uzbrojony uśmiechem i radością wy­
dał „ogórkom" zdecydowaną wojnę.

Nie była to wojna regularna w otwartym po­
lu, ale cały szereg bitew, toczonych systemem 
podjazdowym. a właściwie dojazdowym. Za­
siedli bowiem „rycerze spod znaku szminki" w 
czerwienią połyskującym „czołgu" (samochód 
Zarządu Miejskiego w kolorach Straży Pożar­
nej) i ruszyli na podbój „ugorów kultury". Ileż 
to razy godny współczucia „czołg" spłatał ze­
społowi figla i rozłożył się w niemocy na szo­
sie, ile razy 'zanoszącego się astmatycznym ka­
szlem trzeba było popychać lub na zmianę 
trząsł on (samochód nie kaszel) zespołem bez 
miłosierdzia. Zasłużył jednak na szacunpk, do­
wożąc swych upartych pasażerów do najodleglej­
szych celów podróży, za co tak samochodowi 
jak i jego- panu — Trepińskiemu należy się 
sprawiedliwe uznanie. .

Pokłosie nie byłoby zupełnym, gdyby nie za­
stosowano modnego dzisiaj systemu cyfr i pro­
centów. W tym oświetleniu wygląda Teatr im­
ponująco. Bo. tak: dokonano 52 wypraw, prze­
byto 3.520 km, odwiedzono 26 miast wielkopol­
skich od najmniejszych do największych. Trze­
meszno, Mogilno, Strzelno, Kruszwica, Inowroc­
ław, Kłecko, Skoki, Wątjrowiec, Rogoźno, Cho­
dzież, Oborniki, Września, Pyzdry, Zagó­

rów, Środa, * Jarocin, Gostyń, Słupca, Koź­
min, Śrem, Witkowo, Koniu, Koło, Leszno i 
inne miały okazję podziwiać wakacyjnych 
gości z pensjonatu p. Grudeiskiej w Ma- 
cierzanach (Kiedrzyński: „Pensjonat we dwo­
rze") albo rodzinę Harringtonów z małą i 
dowcipną Roxy (Barry Conners'a: „Roxy"), 
wreszcie surowego pana Onufrego i gorącą 
Amelię Tichard (Zalewski: „Qj, mężczyźni, męż­
czyźni").

Prawie zawsze wypełnione sale i żywa reakcja 
(nie utożsamiać z reakcją polityczną) publicz­
ności byłą najlepszym dowodem, że gromiono 
ogórkowe miesiące. Niech dalej mówią cyfry; 
na wszystkich przedstawieniach naliczono Ok. 
17 tys. widzów, nie licząc tych, którzy weszli 
„na gapę". Publiczność śmiała się przez 104 
godziny, bila brawa 3 godziny. Szminek i pudru 
zużyto 2,5 kg, gwoździ do dekoracji 9 kg, drutu 
95 mb.

Reasumując osiągnięcia, teatru stwierdzić na­
leży, że plan „ogórkowy" zrealizowano w 101" », 
co stanowi 1% nadwyżki do spodziewanego re­
zultatu. Sezon ogórkowy pokonano humorem i 
satyrą. Doceniając te wysiłki — czynniki mia­
rodajne przedstawiły podobno zespół aktorski 
i techniczny nie wyłączając kasy do odznacze­
nia wstęgą kultury.

Tak, czy inaczej, T. M. nie spocznie na laurach, 
lecz z nowym entuzjazmem rozpoczyna sezon 
jesienno-zimowy „na własnym podwórku". Na 
pierwszy ogień idzie „Stary mąż" — Korzeniow­
skiego — stary, ale podobno zawsze jeszcze jary, 
Kurtyna się podnosi.., (pr.)



Dnia 12 września 1947 r. zasnęła w Bogu, moja najukochańsza 
żona, nasza najtroskliwsza matka, ukochana babunia, teściowa, 
siostra, szwagierka i ciocia, śp.

z Niklów

Antonina Wachowiakowa
przeżywszy lat 75.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 15 bm., o godzinie 10 
w. Żabnie.

W głębokim smutku po-grążeni
mąż, dzieci I rodzina

Baranowo, Dąbrznica, Kadzewo, Mosina, Nochowo, Poznań, 
Śrem, Wronczyn, Wyrzeka. 9-429

Dnia 12 września 1947 r. zmarl w Bogu, opatrzony Sakramen­
tami św., po długiej i ciężkiej chorobie nabytej w niewoli, mój 
najukochańszy mąż, nasz najtroskliwszy tatuś, brat, wujek, 
zięć i szwagier, śp.

Stanisław Graczyk 
kpt. rez. W. P., dyr. Banku Ludowego w Żninie 

przeżywszy lat 50.
Msza św. pogrzebowa odprawiona zostanie w kolegiacie far- 

nej w Poznaniu dnia 16 bm. o godz. 10.15.
Pogrzeb tego samego dnia z kaplicy cmentarnej na Dębcu 

o godz. 11.30.O)
-ł*ir>
a Żnin, Poznań, Szelejewo.

Żona z synkiem, rodzina

Dnia 11 września 1947 r. zasnęła w Bogu, opatrzona 
Sakramentami św., śp.

Stefania Ryllowa
wdowa po artyście dramatycznym

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 15 bm., o go­
dzinie 11 z kaplicy cmentarza Bożego Ciała na Dębcu, 
ul. Bluszczowa.

W smutku pogrążeni 
synowie, synowa i rodzina.

Poznań, Łódź, Wrocław, Warszawa, Szpitalna 5, m. 4. 
37619

o, Kapelusze, czapki, 
narciarki, sportowe, szkol­
ne, wszelkie organizacyj­
ne, polecamy w wielkim 
wyborze, po najniższych 
cenach

<
4
4
◄
4
◄

Poznań, Dąbrowskiego 3, telef. 36-02
J Centrala Czapek
(Hurt — Detal

37441

p 5387
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Wali Ortopedytzns
F-n P. NIEDZIELA 

POZNAŃ
Dolna Wiida 20 tel. 36-65

wykonuje
sztuczne nogi, ręce, apa­
raty, gorsety ortope­
dyczne, opaski brzuszne 
pooperacyjne, na pod­
trzymanie jelit, żotęd- 
ka.pociężowe,paski rup- 
turowe oraz wkładki do 

płaskostóp.

iV

Zrzeszenie Kupców Branży Włókienniczej w 
Poznaniu donosi swym członkom, że pierwszym 
dniem następnej

sprzedaży w Centrali Tekstylnej 
w Poznaniu jest 15 września br.
Sprzedaż odbywać się będzie według poprze­

dniego planu z tym. że dla kupców miasta Po­
znania mających wg planu 1 i 2 dzień — dniem 
zakupu jest 15 września br., mających wg planu 
3 i 4 dzień — dniem zakupu jest 16 września br. 
Sprzedaż od środy 17 br. wg dalszej kolejności 
tak dla Poznania jak i prowincji.

Sprzedaż w Podhu.rtowniach Centrali Tekstyl­
nej w miastach: Gniezno, Gorzów, Leszno i Zic- 
lonagóra rozpoczyna się 17 września br. 9-433

Komunikat
Zjednoczenie Gorzelni Rolniczych w Poznaniu 

urządza jednoroczny kurs gorzelniczy w Poznaniu.
Kandydaci winni złożyć wniosek, życiorys 

■własnoręcznie napisany, świadectwo ukończenia 
gimnazjum wzgl. licenm, dokument urodzenia 
i świadectwo moralności.

Wiek od 18—35 lat.
W drodze wyjątku przyjęci zostaną kandydaci 

z 7-klasową szkolą powszechną i dłuższą praktyką 
w gorzelniach, którzy winni do wniosku dołączyć 
dodatkowo świadectwo odbytej praktyki poświad­
czone przez Rejon Kontroli Akcyzowej oraz pod­
dać się egzaminowi wstępnemu.

Przyjęci kandydaci otrzymują bezpłatnie: 
obiady i mieszkanie. Nauka jest w zasadzie bez­
płatna.

Kurs rozpocznie się 1 października 1947 r. 
i potrwa do 30 lipca 1948 t., zakończony egzami­
nem końcowym.

Zgłoszenia kierować: Zjednoczenie Gorzelni 
Rolniczych, Poznań, Dzialyńskich 2 do 25 wrze­
śnia 1947 r. °-403

Dnia 12 września 1947 zasnęła w Bogu po długich i ciężkich cierpieniach 
moja ukochana zona, nasza nigdy niezapomniana matka, babcia, teściowa sio­
stra i ciocia, śp.

i Frąckowiaków

Maria Leokadia Sławińska
przeżywszy lat 63..

0 czym zawiadamia pogrążony w ciężkim smutku 
mąż I rodzina.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 15 września 1947, o godz. 10.45 
z kaplicy cmentarnej fta Górczynie.

o Msza św. za spokój duszy śp. Zmarłej będzie odprawiona w poniedziałek, dnia
S 15 września br. o godz. 8.30 w kościele Św. Jana Kantego przy ul. Grunwaldzkiej.

Poznan. ul. Pogodna 24, Sopot, Kościan. p5399

Zawiadamiamy, że Nadzwyczajne Walne Zgro­
madzenia Członków Inwalidzkiej Spółdzielni 
„Zryw" z o. u. odbędą się:

1. 27 września 1947 i
2. 11 października 1947

w sali Gospody Cechowej przy ul. Masztalarskiej 
nr 8 o godz. 16 z następującym porządkiem obrad:

1. '.................................
2.

3.
4. : 

37551

Zagajenie i ukonstytuowanie się prezydium. 
Powzięcie uchwały o ewtl. rozwiązaniu 
Spółdzielni „Zryw“.
Ustanowienie likwidatorów. 
Zakończenie.

Zarząd

Zarząd Gminny Czerwonak
wydzierżawi

W drodze składania ofert

gospodarstwo rolne 
obszaru 54 ha w Mielnie. Oferty w zamkniętych 
kopertach składać można w biurze Zarządu Gmin­
nego w terminie do dnia 20 września 1947 t. Wa­
runki dzierżawy wyłożone są w biurze Zarządu 
Gminnego Czerwonak do wglądu. 9-414

IWS1
f L/ł® V WŁAŚC. JULIAN DOLSKI

27-GRUDNIA1O1 TELEFONY 2496 i 1301 |

—

MEBLE STALOWE
zapewnią wspaniały efekt de­
koracyjny w biurze, kancelarii, 
gabinecie, a także każdemu 
wystawcy na Ogólnopolskiej 
Wystawie Rolniczo-Ogrodniczej

J. LAWICKI
27 Grudnia 19 — Tel. 34-32

(obok Teatru Polskiego)

Wózki dziecięce
w dużym wyborze, łóżeczka i łóżka 
metalowe, hulajnogi, rowerki, 
zabawki i sprzęt domowy poleca 

Wolszakiewicz i Ska. 
Poznań, Stary Rynek 39 — tel. 89-09
p 5298

I
 KOMUNALNA KASA OSZCZĘDNOŚCI i 

_ owiatu sulęcińskiego ogłasza 1

Konkurs
na star.owlsko , i

zastępcy dyrektora H 
Uposażenie wg taryfy Ministerstwa Skarbu i • 
dla bankowców. Wymagana praktyka ban- 1 [ 
kowa wzgl. K. K. Ó. Stanowisko natych- , i 
miast do objęcia. i '

Oferty z życiorysem i odpisami świa- j , 
dectw kierować do dyrekcji K. K. O.
Sulęcinie. 9-389 i [

w

Poszukujemy zaraz
eksgssdientki branży tekstylnej 

fachowej siły
Zgłoszenia z życiorysem Spółdz. Spożywców 
„jedność" Poznań, Dąbrowskiego 83/85 37569

Uwaga ! 
tniwitu tlftni' 

Możliwość doskonalenia sle w swym fachu!
Możliwość lepszych zarobków!

HUTA FERRUM
w Katowicach II

przyjmie ambitnych spawaczy elektrycznych z kilku­
letnią praktyką, pragnących doskonalić się w swoim 
fachu celem przeszkolenia ich i przegzaminowania na 
spawaczy kotłowych najwyższej klasy.
Przeszkolenie odbywa się na koszt huty. W czasie prze­
szkolenia spawacz otrzymuje swój normalny zarobek.
Zgłoszenia: do Wydz. Personalnego Huty Ferrum.

9-369

■

■■
■

■

■

Kreda i
I2jnę murarski ■
Ui|Jo sztuka torski ■ 
wagonowo.i drobnicą > 

najtaniej
LAKIERY 
POKOSTY

: Biuro Handlowe
; MUSIAŁ I S-KA
■ Potnań, Św. Marciu 16/17 
- Teł- 41-58 p 5376
K

■
■
«
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Na estradzie

Cafć Gcorge 
w POZNANIU, al. Marcinkowskiego 13 

występować będzie codziennie od dnia 13 września 47 r. 

WŁODZIMIERZ PATUSZYŃSKI 
jedyny w Polsce improwizator — humorysta 

w programie
IMPROWIZACJA — PARODIE — HUMOR

Polecam wyborowe pieczywo własnego wypieku 
sprzedaż poza dom 

Śniadania — Obiady 88,— zł — Kolacje
p5365 GOSPODARZ

■

W

I

om oMni
wykonują

Bracia Jaroccy
Poznań, Matejki 11 — telefon 74-64

Zakłady Csraraitme 
w Murzynowie, powiat Gorzów, 

poszu kują 
planisty (ki) 

Reflektuje się tylko na wykwa­
lifikowaną siłę. Warunki płacy 
b. korzystne. Mieszkanie na 
miejscu. Zgłoszenia do Nacz. 
Wydz. Planowania Zjednoczenia 
Przemyślu Materiałów Budo­
wlanych, Poznań, 3-go Maja 5. 

p 5077

Pieniądz

Dobry fachowiec z branży że­
laznej i mat. budowlanych po­
siadający kapitał, wejdzie do 
spółki lub poprowadzi solidną 
firmę. Of. Głos Wlkp. nr 37328.

Kapitał większy posiadam, — 
wstąpię jako cichy lub czyn­
ny wspólnik. Oczekuję powa­
żnych ofert ,.PAR“ Ratajcza­
ka 7 pod 9,467. p5313

Posiadam w centrum miasta 
skład poszukuję spólnika (czkę) 
z gotówką 200 tysięcy do skła­
du cukierków lub spożywczego. 
Oferty Głos Wielkopolski nr 
37511.

Młody dyplomowany drogista 
przystąpi jako wspólnik do o- 
twarcia drogerii. Miejscowość 
obojętna. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 37570.

Kalendarze: na 1948 rok!
f

p. 5383

Terminowe (tygodniowe)
Terminarze (agendy) 

Bloczki do zdzierania
Ścianki kalendarzowe

poleca do odwrotnej dostawy
Wielkopolska Hurtownia Papieru i Materiałów Piśmiennych

1 J. CIEŚLIŃSKI i S-ka
J Sp. z o. o.

WHP POZNAŃ, Mielżyńskiego 18, tef. 39-62

Przyjmą mistrzynię na bieliznę 
damską, męską, jako wspól­
niczkę do prowadzenia praco­
wni. Gotówka niekonieczna.
Of. nr 2960 „Czytelnik" Ar- i 
mii Czerwonej 1. c3104 1I

 Centrala Zbytu Przemysłu Skórzanego w Łodzi podaje do 
wiadomości, że w dniu 24. 9. 1947 r. o godz. 13 odbędzie się W- 
w magazynie w Łodzi przy ul. Limanowskiego 166 aukcyjna Mp 
sprzedaż niżej wyszczególnionych skórek futerkowych:

foki, oceloty, nutry czarne i brązowe, kuny leśne i kuny 
kamionki, lisy-rude, tchórze i wszelkiego rodzaju błamy,

Do aukc ji mogą przystąpić wszyscy kuśnierze, przedsiębior- JŁ 
stwa handlowe kuśnierskie i spółdzielnie kuśnierskie, legity- y. 
mujące się świadectwem przemysłowym na rb.. - gh

Reflektanci zobowiązani są przed aukcją wpłacić wadium gb 
w kwocie 50000,— zł.

Og'ędziny i informacje w Łodzi pod powyższym adresem X 
w dniu 24. 9. 1947 r. od godz. 9—12. 9-431 W

błąmHHtmitwHtJ

rU-_KU9°9 OGJtOSJZiE/Wf/ł OROSlf
9 Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8—19-teJ, w soboty od 8—17-tej w Poznaniu przy ul. Wyspiań- 

skiego 10. I piętro. — Tel. 64 75 i 62-70 (wewn 5). — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada.

Lekar k'e
Lecznica dla kobiet. Poznań, 
ul. Cicha 17. tel. 43-44. 35677

Gosposia samodzielnym goto­
waniem do 2 osób z dzieckiem 
zaraz potrzebna. Zgłoszenia od 
16—19: Lodowa 43a, m. 5.

37495
Mikuła Brunon, lekarz, prze­
prowadził się i przyjmuje Sew. 
Mielżyńskiego 10 m. 7. 10—11, 
16—18. _____ 36744
Wróciłem. Dr med. Karol Rygle- 
wicz, specjalista chorób kobie­
cych i położnictwa, ul. Sło­
wackiego 55, przyjmuje od 
14—15-tej.____________36240
Dr med. Jerzy Ehrenkreutz, 
specjalista chorób skórnych i 
wenerycznych powrócił. Dą­
browskiego 4 m. 10, przyjmuje 
8—11 i 3—5-tej. 36278

Mgr Kuntzćwna, specjalistka 
pielęgnacji cery, włosów, Sło­
wackiego 34 m. 4, od 10—13 
i 15—17, tel 94-34. Indywi­
dualne stosowanie własnych 
kosmetyków._______ 37507
Z dniem 15 września br. otwar­
ty zostanie nowoczesny Gabinet 
Kosmetyki Leczniczej ,,Uroda" 
H. Parowskiej przy ul. Popliń- 
skich 5. Racjonalna pielęgnacja 
skóry i włosów, usuwanie bro­
dawek i kurzajek. elektroliza, 
farbowanie brwi i rzęs. Sprze­
daż preparatów ,,Izis“. 37477

Malarze potrzebni zaraz. Ur­
bański, Poznań. Garbary 23.

37499

Poszukujemy
do założonych zakładów od­
lewni żeliwa i modelarni na 
Zachodzie 

księgowego (wą) 
obeznanego (ną) z planem kont 
systemu przebitkowego z umie­
jętnością pisania na maszynie. 
Wynagrodzenie 9.100,— i 800 
zł za stołówkę oraz kartki za­
opatrzenia I kateg. Mieszkanie 
2 lub 4-pokojowe z przynależ- 
nościami przy zakładzie za­
pewnione.

Oferty z szczegółowym i wła­
snoręcznie napisanym^ życiory­
sem prosimy kierować do Gło­
su Wielkopolskiego nr 9-391.

Fryzjerka, dobra siła, potrze­
bna. środa, Dąbrowskiego 3, 
Ch ałasiak._____  37591
Dziewczyna z gotowaniem ze 
spaniem iub przychodnia, zaraz. 
Zacisze.1, m. 2. ' 37595

Dziewczyna inteligentna samo­
dzielnym gotowaniem potrze­
bna. Dobre warunki. — Oferty 
Głos Wielkopolski nr 37629.

Karloniarza (ewtl. kartoniar- 
kę), fachowca, ze znajomością 
wszelkich maszyn i prac (wy­
nagrodzenie 15 000 zł mieś.), 
poszukuje natychmiast Fabryka 
pudełek tektur., Wrocław 3, 
Mikołaja nr 23. C3130

Przyjmiemy
robotników

I zbrojarzy 
do prac budowlanych 
Dla zamiejscowych nocleg 
Spcłecine Przedsię­
biorco Budowlane 
Koman, Mieliyń,kiego 26/27 

p5234

Szukam dobrej gosposi. Pensja 
3000,—. stowackiego 34, m. 3.

37614

Pracownika ogrodowego, solid­
nego, pracowitego, ewentual­
nym wyżywieniem, przyjmie — 
Ogrodnictwo Dziewanowskiego, 
Poznań, Daszyńskiego 92.

37601

Wolne posady
Dziewczyny do wszelkich prac 
domowych oraz dochodzącej 
dziewczynki do dzieci i pomo­
cy poszukuję. Wawrzyniaka 31 
m. 8._______ c3096
Dziewczyna z gotowaniem, ucz­
ciwa, za dobrym wynagrodzę-,

Potrzebna gosposia zaraz. —
Zgłoszenia: Grottgera 12. m. 5. 
12—15. 37519

A. AK A. A A. A. AA.

Stolarz
modelowy 

z umiejętnością czytania ry­
sunków, poszukiwany na Zie­
mie Odzyskane nad morze (uj­
ście Odry). Płaca do omówie­
nia. Kartki I-szej kateg. plus 
ekwiwalent za stołówkę. Mie­
szkanie 3-pokojowe z przyna- 
leSnościami i ogrodem warzyw­
no-owocowym zapewnione.

Oferty z szczegółowym życio­
rysem należy kierować do Gło­
su Wielkopolskiego nr 9-390. 
▼▼▼WVVV

Panienka od 16 do 19 lat. któ­
ra pracowała w branży kwia­
ciarskiej, albo chce się nau­
czyć. może się zgłosić. M. Fo­
cha 55, kwiaciarnia. 37615

Służącą zaraz. Śniadeckich 7. 
m. 10, godz. 17—20. 37484

Pokojowa potrzebna. Matejki 
nr 68, m. 2. Zgłoszenia między 
14—15.______________37673
Pomoc domowa do domu leka­
rza poleceniami potrzebna. — 
Szamarzewskiego 11, m. 6.

37653

Pomoc domowa potrzebna. Re­
stauracja, al. Wielkopolska 67. 

37531
Samodzielną gosposię uczciwą 
do rodziny bezdzietnej na wy-

37342cha 29, ni. 21.

Pomoc domową z gotowaniem. 
Zgł. ul. Łukaszewicza 11/13. 
od godz. 15—18. 37435

Ucznia szewskiego przyjmę. 
Poznań. Saperska 81. kl618

Fryzjerka potrzebna. Kaczma­
rek, św. Marcin 14. 37660

Gosposia, dobrym gotowaniem, 
potrzebna zaraz. Dobre warun­
ki. Św. Marcin 61, Chapeaux. 

p5366
Ksiąlkowy(a) młodszy do biu­
ra buchalteryjnego zaraz po­
trzebny. Oferty: ,,PAR“, Ra­
tajczaka 7, pod 9,570. p5392

nia w niedzielę: Staszica 19, 
m. 11. 37555

Młody kupiec jako podróżujący 
na miasto potrzebny zaraz. Of. 
podaniem wieku „Głos Wielko­
polski nr 37651.

Poszukuję gosposi oraz poko­
jowej. Zgłoszenia w poniedzia­
łek: Libelta 14, m. 7. C3118

telażnlak z dłuższą praktyką 
zaraz potrzebny. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 37618.

Gospodyni samodzielna, rzetel­
na. do małżeństwa małym chłop­
czykiem, potrzebna. Ładny po­
kój dla gospodyni. Zgłoszenia:
Ogrodowa 4, m. 8. 37375

Ksylollciarze, fachowcy, po- 
trzebni na wyjazd do Warsza­
wy. Zgłoszenia pisemne: ,,Ksy- 
lolit", Warszawa, ul. Noskow­
skiego 12, m. 45. K1626

Sekretarka, pisząca dobrze na 
maszynie, potrzebna do Zakła­
du Wychowawczego. Wynagro­
dzenie dobre. — Oferty Glos 
Wieikopolski nr 37598,
Kancelaria adwokacka w Po­
znaniu poszukuje zaraz dobrej 
sekretarki. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 37624.

Poważne przedsiębiorstwo przemysłowe pod zarządem 
państwowym w Poznaniu poszukuje możliwie zaraz 

inżymara elektryka
do nadzoru urządzeń elektrycznych w ruchu

inżyniera energetyka
do nadzoru kotłowni i gospodarki cieplnej 

mogących się wykazać praktyką i wynikami pracy 
na podobnych stanowiskach. >

Oferty pisemne wraz z życiorysem do PAP Poznań.
Mielżyńskiego 8, pod nr 4096/47. 9-424

(
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« fSłęfiftnej Siątfii
napisał .ilustr.

H* Nowa* A. Biiski

Życie obozowe nabiera teraz 
rozmachu. Buduje się szałasy, 
urządza się kuchnie i piękną 
bramę. Chłopcy z godnym po­
dziwu zapałem pracują nad 
tym, by obóz był świetny, 
wygodny, bo będzie przecież 
ich mieszkaniem przez długie 
tygodnie.

S)
Gdy tak sobie dumał podszedł doń Janek
Cicho, bez szmeru przystanął nad Stachem 
Jasiowe figle wszystkim byty znane
I nieraz druhom napędziły strachu.

Podkradł sie figlarz za plecy Stachowe 
Zgrabnie mu kartkę do bluzy przypina. 
Po chwili sam się za namiot już chowa, 
Sam ciekaw, jakie druhów będą miny. 

Rozbrzmiewa śmiechem brać cała w obozie, 
Cudaczna kartka rozbudza wesołość. 
Stach tego śmiechu wciąż pojąć nie może, 
co tak donośnie rozlega się y.łcolo. 

Tymczasem wieczór i czas już do spania, 
Od jutra rygor, służbę chłopców czeka. 
Już pieśni wieczornej dochodzą śpiewania, 
Echo jej wraca spod lasu, z daleka.

Łorzy
cieśli '
i robotników

przyjmie Firma

HYDRODŹWIG
Poznań

ul. Cieszkowskiego nr 8.

Dla zamiejscowych mie­
szkanie zapewnione. 9-385

Szuka posady

Mistrz rzeźnićki, kawaler, sa­
modzielny, szuka posady. Ot. 
Głos Wlkp. nr 37178.

Kupiec samotny .szuka jakiej­
kolwiek pracy, może złożyć 
zabezpieczenie. Ot. nr 1214 
„Czytelnik14 Daszyńskiego 48. 
_____________________k.1617 
Młoda, początkująca maszyni­
stka poszukuje posady. Oferty 
Głos Wielkop. nr 37616.

Księgowy bilansista, wielolet­
nia praktyka kierownicza prze­
mysł — handel, szuka pracy 
dodatkowej. Oferty Glos Wiel­
kopolski nr 37506.

Magister farmacji praktyką 
szuka posady. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 37517.

Dobrze gotuję, chów drobiu, 
szyję, jpyjadę Zachód. Oferty 
Głos wielkop. nr 37562.

Krawcowa (mistrzyni) poszuku­
je pracy. Oferty Głos Wielko­
polski nr 37492.

Żełaźniak z branży artykułów 
technicznych i narzędzi, znajo­
mość prac biurowych, młody, 
rzutki, szuka posady, miejsco­
wość obojętna. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 37486.

Nauka

Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna — Jan 
Szczurek, aleje Marcinkow­
skiego 2a. 36633

Kursy handlowe, księgowości.
Zgłoszenia: Poznań, Masztalar- 
ska 8. godz. 17 do 19. p5284

Szkoła kosmetyki, masażu lecz­
niczego. sportowego doktorów 
Zofii, Feliksa Rostkowskich, 
Warszawa. Mokotowska 51.
______  9-2-77 
Poszukuję nauczyciela angiel­
skiego. Telefon 88-18 (godz. 
14—-15). p5393

Lekcji fortepianu poszukuję 
okolicy Jeżyc. Tel. 88-18 lub 
oferty: „PAR44, Ratajczaka 7, 
pod 9,572. p5394

Lekcje języków i biblioteka 
Marii Remington, dyrektorki 
kursów językowych, św, Józe­
fa 5, m. 5. 37528

PŁASZCZE 
FUTRA

UBRANIA 
KOSTIUMY 

wykonuje

Katownia Garderoliy 
męskiej i damskiej 

JÓZEF KUŚNIERCZAK 
Poznań, ul. św. Józefa 5.

 37654

Program radiowy na poniedziałek, 15 września br.
6.00 Aud. por.; 6.05 Muz.; 6.15 Dzień.; 6.30 Muz.; 6.45 

Program; 7.00 Muz.; 7.15 Wiad.; 7.30 Muz.: 7.55 Inior.; 
8.05 Skrzynka PCK.; 8.15 Rady prakt. dla słuchaczek; 11.57 
Sygnał; 12.06 Wiad.; 12.10 Przegląd prasy stołecznej; 12.15 
„Piśni słowiańskie Wacława Sztepana“; 12.30 Aud. dla wsi: 
,.Jak pielęgnować kurczęta11, pogad., ..Proces Brzeski11; 12.40 
Muzyka i pieśni ze Śląska11; 13.00 „W grodzie Leszczyńskich11, 
report. St. Strugarka;'13.10 Muz.: Ork, Rozgłośni Poza.; 14.00 
Muzyka ludowa; 14.10 Arie i pieśni odśpiewa Roman Poczekaj; 
14.30 Utwory fortepianowe; 14.55 Not. giełd.; 15.00 Muz. ta­
neczna;; 15.20 Aud. dla dzieci pt. „Porozmawiajmy11; 15.40 
,,Z twórczości Jana Sebastiana Bacha11. Wykonawcy: łan Ra­
kowski, Kazimierz Flatau; 16.00 Dziennik; 16.20 Pieśni Sta­
nisława Niewiadomskiego; 16.40 Skrzynka ogólna z W-wy; 
16.50 Pogad. sport, z W-wy; 17.00 Muz. operetkowa; 17.35 
Radiowy kalendarzyk kulturalno-historyczny z W-wy II; 17.45 
„Młodzież urządza ognisko dla ludności w7 Radkowie1’, repor­
taż dla młodzieży; 18.00 Nadprogram; 18.10 Wiad. bież.; 18.15 
„Na fali PZZ“, pogad. pt. „Nauka września11, w opr. Eugeniu­
sza Paukszty* 18.25 Koncert życzeń; 18.45 Pogad. pt. „Kto 
może uniknąć odpowiedzialności za odstępstwo od narodo­
wości11, wygłosi prokurator Czesław Matysiak; 19.00 „Przed­
stawiciele klasy pracującej w komisjach akademickich11, po­
gadanka red. Jana Mara; 19.10 „Odbudowa Moskwy11, aud. 
słowno-muzyczna; 19.30 „Warszawa w pieśni wczoraj i dziś11; 
20.00 Aud. liter. — przegląd kultur.; 20.15 Muzyka polska; 
21.00 Dziennik; 21.30 Rezerwa mjizyczna: 21.55 Kwadrans pro­
zy „Nawałnica11 liii Erenburga; 22.10 Wiad. sport, z W-wy; 
22.15 Aud. rozrywk.; 23.00 Ostatn. wiad. 23.10 Program na 
dzień następny; 23.20 Z muzyki operowej; 23.55 Z ostatniej 
chwili.

Wydawca: Spółdzielnia Wydawnicza ,,Czytelnik0. 
Redaktor naczelny- Jan Zagierski.

Rodowita Angielka udziela lek* 
cyj. Of. Glos Wlkp. nr 37604.

Półroczne kursy handlowe roz­
poczynamy 1 października. — 
Wpisy: Kursy Handlowe, plac ' 
Wolności 2. 37603 ;

Osobiste

Salon mód Gabryeli Kapczyń- i 
sklej poleca swoje wykonanie 
sukien, płaszczy, kostiumów. 
Słowackiego 25, IV piętro. 
_____________________37622
Halle uwaga! Akumulatory mo­
tocyklowe, jak i radiowe, sta­
le świeże na składzie. „Emka“, 
Wrocławska 30. p5256

Lumina, plac Wolności 11, po­
leca: kryształy, porcelanę, ar­
tykuły oświetleniowe, szkło 
świetleniowe i ozdoby choin­
kowe ńa hurt. 9-350

„EWA“
ul. Marszałka Focha nr 60

Towary galanteryjno- 
włókiennicze

Sprzedaże

Meble różne, wielki wybór, 
korzystnie. Janiak^ Poznań, 
Rybaki 6, w podwórzu. p5024

Pokosty malarski (lniany), pod­
łogowy. sztuczny i sykatywy 
poleca Wytwórnia chemiczna 
.,Ultron“, Eódż. Południowa 
78 80, tel. 138-19. 9-8

Materace, ramy sprężynowe, 
tapczany, sienniki, worki — 
WrzeŚniewicz, Ratajczaka 7,
I ptr.. tel. 36-31. p5049 i

Fotografie nagrobkowe (por­
celanowe) wykonuje „El-Cha- 
Fiim“. Warszawa, Jerozolim- 
skid^27. Prowincję informuje­
my listownie. 9-15

Magazyn mebli, jadalnie, sy­
pialnie, kuchnie, tapczany, fo­
tele — Banaszyński, Poznań, 
Półwiejska 20. 9-104

Fortepiany, pianina, fisharmo­
nie sprzedaje i kupuje Maga­
zyn Fortepianów, św. Marcin 
22, w podwórzu. Tel. 23-91. 
_________ ____________1)5090 
Największy wybór parceli bu­
dowlanych, przemysłowych Je­
życe, Łazarz, Winogrady, Ze­
grze, Rataje. Ławica sprzeda 
,,0sadopol“ Poznań. Rzeczy­
pospolitej 9. tel. 90-09. 0515C

Kamienice, wille, domy, resz- 
tówki. gospodarstwa, dzierżą 
wy poleca „Osadopol11 Poznań, 
Rzeczypospolitej 9, tel. 90-09.

'•p5157

Samochód 
pćłciężarowa tenówka, 
Ford B B. 4-cylindrowy, 
po remoncie, kryty pla­
nem, sprzedam.

Zgłosz.: Kanałowa 18, m. 5. i 
37332j

Parcele przemysłowe, Dąbrow­
skiego, sprzeda „Osadopol11. 
Rzeczypospolitej 9. tel. 90-09.

P5160

Samochód ciężarowy „Magi- 
rus“ 3 ton. na gaz drzewny, 
na chodzie, sprzedam, tel. 
78-70. 37458

Masowa wytwórnia lusterek 
kieszonkowych i toaletowych 
E. Ogonowski, Warszawa, ul. 
Stalowa 32. Wysyłki za zali­
czeniem. 9-239 

Tapczany, fotele, leżanki, ma­
terace. „Rekorda41, Stary Ry­
nek 29 (Kurzanoga). p5210

Poznańska Centrala Fortepia­
nów, Zygm. Augusta 3, poleca 
o dobrej jakości pianina mar- 
kowe pierwszorzędne. Zakup — 
Sprzedaż — Zamiana. 9-309

Pianina najkorzystniej, Po­
znański Skład Pianin. Ogrodo­
wa 1. narożnik Półwiejskiej.

■ P5241
Stolarnię mechaniczną z doja­
zdem, w Śródmieściu, nadaia- 
ca“się dla budowniczego (zdrój 
plac i szopa) sprzedam. Oferty 
Głos Wlkp. nr 9-371.

Hurtownia Spożywcza

że posiada na magazynach dostateczną ilość

CUKRU
oraz że cena hurtowa 167, 
ulegnie zmianie
W związku z nadejściem nowych transportów 
prosimy P. T, odbiorców o natychmiastowe 
odebranie z magazynów P. C. H. już zaku­
pionego cukru

zł za kg nie

9-430

PAŃSTWOWA CENTRALA HANDLOWA
ODDZIAŁ WOJEWÓDZKI W POZNANIU
Plac Wolności 17 Tel.5l1-4t1

Krowy mleczne, jałowice, wy- 
sokocielne. mniejszych i wię­
kszych partiach, stale do na­
bycia: Adamski. Chodzież, tel. 
163. Centrala Szamocin n No­
tecią. 36909

Krawaty i szale „Włókno14 —
Łódź. ul. 6 Sierpnia nr 2, te­
lefon 171-03. Stale nowe wzo­
ry. Wysyłamy za zaliczeniem.

9-335
Maszynę krawiecką i damską 
(Singer) sprzedam. Fredry 2 m. 
8. ‘ 37394

Sypialnie, jadalnie, kuchnie, 
różne stoły poleca stolarnia 
Kopernika 3. 37453

Futro karakułowe, nowe, duży 
rozmiar, luźny fason. Ostroro- 
ga 2 m. 1. 37451

Fortepiany Bechsteina, Bliith- 
nera. pianina markowe, najko­
rzystniej Drygas. Skarbowa 15. 
_____________________ p5243 
Pies bernardyn, 18 miesięcy. 
Oferty Głos Wlkp. nr 37671.

Emaliowana wannę tanio sprze­
dam. Of. Głos Wlkp. nr 37676.

Podłogę, drzewo stolarskie po­
leca Składnica Drzewa, Lodo­
wa 5a. 37648

Samochód Borgward 6-cylin- 
drowy, po generalnym remon­
cie, rejestrowany, koncesja na 
dorożkę. Oglądać: Warsztaty 
Samochodowe, Poznań, Dąbrow­
skiego 81. 37650

Radioodbiornik super, 3-zakre- 
sowy, sprzedam. M. Focha 93, 
m. 7,________________ 37655
„Slngera" maszyna szycia, o- 
krągłym czółenkiem. Lodowa 
nr 30, m. 7. 37657

Kołnierz szalowy wydra sprze­
dam. Szwajcarska 23, m. 17. 

37658
Rower damski, pierwszorzędny, 
tanio sprzedam. Marcinkow­
skiego 16. skład mąki. p5356

Wózek dziecięcy (autko) okar 
zyjnie. Wybickiego 3, m. 13. \ 
____________ ' __ 37625
Męską brązowa kurtkę na bi- 
bretach i pelisę, sprzedam. — 
Rzepeckiego 60, m. 2. 37645

Radio „Erres14, 7-lamp„ 7-ob- 
wodowe, 8-zakresowe. Gajo- 
wa 4, m. 4a. 37608

Sprzedam saksofon (tenor), no,- 
wy. Myk, Małeckiego 14, skład 
instrumentów. 37609

Radioodbiorniki, akumulatory, 
anody, baterie, latarki kie­
szonkowe. płyty gramof. naj­
taniej Radiomechanika, Poznań 
— św. Marcin 25. p5385

■ Radio Blaupunkt, 6 lamp, o- 
kazvjnie. Daszyńskiego 122 

' m. 2. 37620

Ciągnik Lanz-Buldog ogumio­
ny, ul. Jakuba Wujka 9, tel. 
1JL-58._________________ 5398
Motocykl „Ilo14 125, bardzo 
dobrym stanie. Skład papie­
ru, Dąbrowskiego 4. p5388

Samochód DKW 700, części 
zapasowe sprzedam Dąbrow­
skiego 362 m. 1. 37503

Okazja sypialnię, stołowy, ku­
chnię, wózek 4 koł„ wanna docttnię, wózek 4 koł„ wanna do . Motocykl 200 sprzedam. Sło- 
prania na sprzedaż. Gasiorow- wackiego 16 m. 5 godz. 17 do 
skich 11 m. 16. 37518 : 19. 37563

Dwa fotele klubowe i inne me­
ble wiadomość Focha 78 — 
pracownia tapicerska. 37532

Parcele na Winogradach sprze­
dam. Zgłoszenia św. Leonarda 
16 m. 1. 37520

Maszynę rzeźnicka nową (Wilk) 
3,5 KM, prąd zmienny. Oferty 
Głos Wlkp. nr 37534.

Wytwórnia
Włosiarek

Krawieckich 
Stefan S&c&i 

War sz a w a 
Żeromskiego 10.

36949

Wilka alzackiego, czarnego, 
ostrego, okazyjnie sprzedam. 
Niegolewskich 21. 37533

Szatkownik do kapusty i ja­
rzyn Fa. AJexanderwerke na 
prąd, Poznań-Winiary, Kwa- 
szarnia Kapusty Józef lgną- 
szak, Obornicka 87. 37541

Wózki dziecięce, autka nowe 
korzystnie Strusia 3 w podwó­
rzu. 37548

Futro męskie tanio sprzedam.
Strzałowa 3 m. 6. 37554

Krawaty szale duży wybór — 
ostatnie nowości poleca: Wy­
twórnia „ATOM11, Łódź./Naru- 
towicza 41. 9-188

Wózek koszykowy — obejrzeć 
przed południem. Wilda, Umiń­
skiego 14 m. 9. 37564

Akordion 80-bas. 2 registry —
Ogrodowa 19 m. 5. 37568

Polierka z motorem — prąd 
zmieimy, Garncarska 10 m. 2. 

r3129
Kuchnia 8 części korzystnie.
Sikorskiego 40. daw. Strumy­
kowa. kl632

Ubranie wizytowe mało używa­
ne. Czarnieckiego 14 ni. 1.

._________________k!633
Platformą 5 tonową dobrym 
stanie ogumioną, Kopczyńskie­
go 31. 37571

Wóz rzeźnićki, taczka Spichrzo­
wa do worków Kilińskiego 14.

_____________ 37581
Setka 30 tys. dobrym stanie 
Jabłonkowska 24 (Dębiec).
_____________________375 8 9
Dobrze prosperujący zakład 
fryzjerski w środzie sprzedam. 
Bliższe dane Poznań, św. Mar­
cin 68 fryzjer. 37592 

Kuchnie nowoczesne korzystnie 
Półwiejska 26. stolarnia.

■ k16 24
Radio uniwersalny 5-lampoWe 
sprzedam Kopczyńskiego 29 
ni. 3. 37597

sprzedania'. S. 
Rogoźno Wlkp., 
nr 5. '

3 wozy robocze (kasty) do 
----- o Wiśniewska, 

ul. Kaflarska 
kl623

Nowe autko dziecięce, okazyj­
nie plac Bernardyński 1 m. 8.

37487

Jamnik ułożony na lisy Wa­
wrzyniaka 41 m. 27. 37488

Wytwórnia mebli mechaniczna, 
uruchomiona, poważny obiekt 
na Pomorzu Zachodnim do od­
stąpienia. Oferty Głos Wlkp. 
pod nr 37092.

Kupna
Sznury i szczeliwa konopne, 
bawełniane, azbestowe oraz 
kauczuk kupuje „Artebe11. ul. 
Kantaka 10. 9-21

.Konie na rzeź kupuje’. Wypad­
ki. odbiór, samochodem. V/. 
Zgoła, Poznań. Masztalarska 8, 
tel. 20-20,____________ c2981
Samochód osobowry limuzynę 
4-cylindrowy tylko pierwszo­
rzędnym stanie kupię. Oferty 
PAP. Mielżyńskiego 8 nr 3949.

9-126

Łom srebrny 
oraz wszelkie wyroby ze 

SREBRA i Z1OTA 
kupujemy

St. Hirsch i J. Piątek. Po­
znań, ul. Mielżyńskiego 16. 
Tel. 33-21. p5389

Płaszcze męskie, damskie, u- 
brania, marynarki, spodnie, ko­
stiumy, suknie, kupuję. Wod­
na 21, skład odziezy. 36372

Większe puszki unrówskie nie 
zardzewiałe, cynę, naczynia 
cynowe, rury cynowe kupuje 
Szczurek, Kopczyńskiego 19, 
tel. 69-70. 36870

Konie na rzeź kupuję stale. 
Samochód transportowy do dy­
spozycji. Rzeżnictwo, końskie, 
Ignacy Nowak Poznań, Daszyń­
skiego 26. tel. 21-10, 21-11. 
_  p5150 
Porcelanki nagrobkovze czyste 
(owalne, prostokątne) natych­
miast zakupimy. Oferty: „El- 
Cha-Film“, Warszawa, Jerozo­
limskie 27. ,__9-147

Kupuję stale dętki samocho­
dowe (nieużytki). Poznań. Lo­
dowa 6 m. 3b. 37030

Kupie skład w mieście powia­
towym, branża obojętna. Of. 
Głos Wlkp. nr 3708Ó.

Tarcze pasowe 120—150 mm 
szerokie 1200—1400 mm wy­
sokie na wał 70 min jedna 
wolny bieg składane z 2 czę­
ści żelazne lub drewniane. — 
Tarcz linowa wysoka 1200 do 
1400 mm na wał 70 mm. Ma­
jątek Głuszyna, tel. Krzesiny 
11. 36742 

Dom w mieście powiatowym. 
Oferty Głos Wlkp. 37672.

Maszyny introligatorskie kupię.
Zgłoszenia telefon 48-06.
______,____________p5367
Kupię piec kaflowy przenośny.
Stachowiak, Sierakowska 4
m. 2. p5391

WEŁfti Ę 
owczą surową 
stale kupuje 1 zamie­
nia na tkaniny goto­
we aJbo na włóczkę 
maszynową I szydeł­
kową. Płaci najwyż­
sze ceny
ŁÓDZKA HURTOWNIA 
Art. Włókienniczych, Po­
znań, M. Focha 16 w Ha ­
li Targów Poznańskich, o 
naprzeciw Dworca Za-^Ś 
chodniego. Tel. 63-31. |

Dom nowy 3 pokoje kuchnia 
w mieście kupię. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 37636.

Samochodowe części, łożyska, 
akcesoria, nowe i używane ku­
puje T. Czajczynski, Dąbrow­
skiego 89, teł. 20-14. 9-421

Płyty gramofonowe używane 
(łom) kupuje Radiomechanika, 
Poznań, św. Marcin 25. p5386

Kupię pierścionek brylantowy, 
bransoletę. Oferty Głos Wlkp. 
nr 37549.

Prochowiec męski lub materiał 
kupimy Siemiradzkiego nr 3a 
m. 4. 37579

Kombinezon, czapkę na moto­
cykl kupie Grottgera 13 m. 2. 

37580

Kupię 5 maszyn trykotarskich,
1 szpularkę Buchert, św. Mar­
cin 13 m. 9. 37553

Kupię pompę „Dublex“ do zasi­
lania kotła, mały model ewil. 
potrzebującej naprawy. Jan 
Mager. Kościan, Warsztat Rep. 
Maszyn, Sienkiewicza 1. 37659

Zamiana

pokoju używalnością kuch­
ni przy Palacza na 2 kuchnię 
małą dopłatą. Of. z ceną’ Głos 
Wlkp. nr 37396.

1<z! pokoju używalnością ku­
chni na 1 duży kuchnią. Of. 
Głos Wlkp. nr 37395.

Zamienię dwa pokoje z kuchnią 
przy Focha na Górczynie na 
dwupokojowe w śródmieściu 
lub Sołaczu za zwrotem kosz­
tów. Oferty Głos Wielkopolski 
nr 37017

Uwaga Kolejarze! Zamienię 
mieszkanie w blokach kolejo­
wych, Opalenicka 51, rn. 2, 2- 
pokojowe komfort na 2-poko- 
jowe pod zarządem miejskim.

37220
Wrocław 3ł/s pokoju zamienię 
na Poznań. Oferty Głos Wlkp. 
nr 37646.

Zamienię skład pokój, kuchnię 
na pokój kuchnię. Oferty Głos 
Wlkp. nr 37607.

Zamienię Łódź (dzielnica wil­
lowa) na Poznań 2-pokojowe 
z kuchnią. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 37474.

Willę sześciopokojową umeblo­
waną, ogrodem, okolicy Szcze­
cina odstąpię za 1—2 pokojo­
we mieszkanie Poznaniu. Wia­
domość Poznań. Skryta nr 7 
m/ 3.________________ 37501
Zamienię 1 pokój z kuchnią na 
2 pokoje z kuchnią. Tel. 45-38.

37542
Poznań, 2'/s pok.. komfort. I 
p„ 2 balkony, telefon, nowy 
dom na Sopot, — Gdańsk, — 
Wrzeszcz. — Oliwa. Oferty 
Gros Wielkopolski, Poznań nr 
37482.

Wolne lokale

Pokój, kuchnią, wygody — z 
meblami do objęcia zaraz. Ca­
łość mieszk. 2V2 pok. Oferty 
Głos Wlkp. nr 37678

Skład spożywczy z przyległym 
mieszkaniem z powodu choro­
by odstąpię. Poznań-Sołacz, 
ul. Grudzieniec 70. 37631

Mieszkania 3 lub 4 pokojowe 
wydzierżawię ul. Strusia *'11. 
________________ 37490
Składy, magazyny na hurtownię 
wydzierżawię Łazarz, Strusia 
nr 11. 37491

Skład kompletnie urządzony w 
centrum Poznania za zwrotem 
kosztów remontu odstąpię — 
Zgłoszenia telef. 60-94.

37539
Odstąpię, skład na hurt lub 
meble. 2 ubikacje, przy Sta­
rym Rynku. Oferty „PAR14 
Poznań, Ratajczaka 7 pod nr 
„9,538“. p53371

Szuka lokalu

Studentka 3 roku farmacji po­
szukuje pokoiu, cena ubujęt- 
na. Zgł. tel. 43-53. 37461

Dwie studentki, siostry, poszu­
kują pokoju. 01. Głos Wlkp. i 
nr 37372.

Lokalu lub części baraku po- | 
bliźu tramwaju, drobnego prze­
mysłu. Oferty Głos Wlkp. nr I 
37557.

Mieszkania 3—4 pokojowego 
najchętniej Osiedle Grunwaldz­
kie poszukuję za zwrotem ko­
sztów remontu. Wiadomość — 
godz 9—16, tel. 40-88.

37656

Samotna pani na stanowisku 
poszukuje pustego pokoju. — 
Zwrócę koszta remontu. Ofer­
ty Glos Wlkp. nr 37667.

Kto wskaże próżny pokój oko­
lica Łazarz albo Jeżyce za wy­
nagrodzeniem. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 37642.

2 pokoje z u żyw. kuchni wzgl. 
małe ’ mieszkanie poszukuję 
zaraz. Czynsz z góry. Oferty 
do Giosu Wlkp. pod nr 37647

Spokojny student poszukuje 
pokoju. Oferty Głos Wlkp. nr 
37470

Rzemieślnik poszukuje pokoju 
umeblowanego. Oferty „PAR“, 
Ratajczaka 7, pod „9,488“

Dzierżawy

Oddam w dzierżawę warsztat 
szewski mieście powiatowym. 
Oierty Głos Wlkp. nr 37512

Barak kupię lub wezmę w 
dzierżawę na przemysł od 
200—300 m~. Dokładne oferty 
Głos Wikp. nr 37493

Wydzierżawię lub kupię po­
rządny maszynowy warsztat 
stolarski. Oferty „Czytelnik11, 
M. Focha 14, m. 16. 1 16

Zguby

Zaginał 12. IX. 47 szkocki te­
rier ostrowłosy — suczka 
6-mies„ biały w trzy duże 
czarne laty, czarny łebek z ni­
kłą białą strzałką na czole. 
Obroża ze znaczkiem nr 5839. 
Za wskazanie miejsca pobytu 
wysokie wynagrodzenie. —; 
Poznań, Fredry 3, m. 8, tel. 
9322. 37638

Pies wilk, czarno-szary, zginął 
9. 9. 47 przy ul. Półwiejskiej. 
Odprowadzić za wynagrodze­
niem pod adres W. Prusinow­
ski, Poznań, Woźna 7/8. Ostrze­
gam przed kupnem. 37390

Zgubioną książeczkę Ubezpie- 
czalni Społecznej nr 46766463 
na nazwisko Kazimierz Czer­
wiński, Poznań, Bukowska 167, 
unieważniam. 37378

Unieważniam zgubione zaświad 
czenie RKU na nazwisko Jerzy 
Kiszko, Gorzów Wlkp. 9-358

Unieważniam dokumenty na 
nazwisko Aleksander Żmudziń­
ski. skradzione 13. 9. 47.

37347
Unieważniam zezwolenie na 
handel, wydane przez Urząd 
Aprowizacji i Handlu nr TZ 
65 46, oraz zagubioną przed 
2- miesiącami kartę rejestra­
cyjną na konia. Antoni Zie­
liński, Poznań. Grobla 18 m. 7 
 f6 
Unieważniam skradzioną kartę 
rozpoznawczą, nazwisko Rosla- 
nowska Maria, wystawioną 
Warszawa, oraz legitymacje 
PMS. C3108

Unieważniam skradzione doku­
menty, zameldowanie milicyj­
ne, ' legitymację Ubezpieczalni 
Społecznej, legitymację służbo­
wą nr 24 na nazwisko Broni­
sława Mania, Saperska 25 m. 
3 oraz legitymację Związków 
Zawodowych, na nazwisko Teo­
dor Błotny. 37460

owczą 
stale kupuje po najwyższych cenach i wy­
mienia na włóczkę kolorową oraz tkaniny, 

także xa pośrednictwem poczty 

kuPui. włók no
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WEŁNA

SKUP-WYMIANA-HURT. T
Uprawniona Agentura

Centrali Kraiowvcb Surowców Włókienniczvcłr 
Poznań, Roosevelta 19, tel.7O»S7 
Oddział w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 55, teł, 33-13 

Biura czynne od 8—15-tei, w soboty od 8-— 13-tej

Unieważniam zagubioną legity­
mację Akademii Handlowej. 
Alina Drzemajło. 37367

Unieważniam kartę rejestracyj­
ną RKU Siedlce, dowód osobi­
sty, na nazwisko Feliks Sien­
kiewicz. 9-376

Unieważniam zagubione odcin­
ki zameldowania na nazwisko 
Józef Dykta i Heima Dykta, 
Lubsk. ul. 22 Lipca 10. wyda­
ne p<zez Zarząd Miejski lub 
sko. 9-373

Różne

Skrzynie na zamówienia, wszel­
kie rozmiary wykonuję. Dą­
browskiego 18 tel. 513-14.

9-180

Artystycznie ceruję wszelką 
garderobę. Niegolewskich 5 m. 
9. 37366

Dziewczynkę 9 lat oddam na 
własne. Oferty Głos Wlkp. nr 
37577

Chłopca 7 lat i dziewczynkę
2J.4 r. oddam na własne. Ofer­
ty. Głos Wlkp. nr 37578

Pracownia Gorsetów Anna Her­
man z Warszawy poleca naj­
nowsze modele pasów, biusto­
noszy, pasów leczniczych. Po­
znań, Szwajcarska 22. 37588

Matrymonialne

Kawaler, lat 32, handlarz koni, 
pragnie zapoznać na tej dro­
dze majętną panienkę do lat 25, 
celem ożenku. Oferty z fotogra­
fią proszę nadsyłać do Głosu 
Wielkop. nr 9-315.

Magistra - wdowa, ze synkiem, 
właścicielka apteki, pozna ap­
tekarza do 55 lat, z majątkiem 
lub bez, cel matrymonialny. 
Of. „PAR11 Poznań. Ratajczaka 
7 pod 9,462. p531O

Rozwiedziony lat 47 szuka żo­
ny życzliwej sumiennej od lat 
30—40. Oferty Głos Wielko­
polski nr 36710.

Panna miła, lat 42. własne 
mieszkanie, zapozna pana. Cel 
matrymonialny. Oferty Głos 
Wlkp. nr 37661

Kawaler, lat 37, zrównoważo­
ny, dobrej prezencji, z braku 
znajomości pozna panią, naj­
chętniej właśc. wzorowego go­
spodarstwa rolnego. Cel ma­
trymonialny. Poważne oferty 
Głos Wlkp. nr 37628

Kawaler, lat 37, posiada mie­
szkanie, pozna samotną panią, 
cel matrymonialny. Oferty Głos 
Wlkp. nr 37489

Wdowa inteligentna, przystoj­
na. lat 40. własne mieszkanie, 
placówkę handlową w centrum 
miasta, poszukuje męża z 
większą gotówką do obrotu 
handlowego. Oferty Głos Wlkp. 
nr 37497

Panna, lat 43, przystojna, po­
siadająca mieszkanie, 300 000 
gotówki, wyjdzie za mąż. Po­
ważne oferty Głos Wlkp. nr 
37498

Dla mojej córki panny, lat 29, 
maturzystki, posiadającej w 
Poznaniu willę z umeblowa­
nym mieszkaniem i gotówką, 
poszukuję odpowiedniego mę­
ża. Wyczerpujące oferty Glos 
Wlkp. nr 37510

Kawaler, lat 43. rolnik, posia­
da większą gotówkę, zapozna 
stosowną panią. Cel matrymo­
nialny. Oferty Głos Wlkp. nr 
37596

Wdowiec, lat 60, silny, zdro­
wy. religijny, posiadający mie­
szkanie, kamienicę wartości 
4 miliony zł i własne przedsię­
biorstwo handlowe w Pozna­
niu, szuka zony, starszej pan­
ny lub bezdzietnej wdowy, do 
lat 55, religijnej, zdrowej, 
posiadającej nieruchomość lub 
większą gotówkę, Oierty Głos 
Wlkp. nr 37670

Tłocionó w Dtukarai jw. Wojciecha pod Zarządem Państwowym w Poznaniu K—32715


